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i p ro tojerey B iedriński, orderuTś. A n n y  agiey klas- 
n , łał * . . . t , . . . sy; J  sekretarz Jey W ysokości radca dw oru  Szulc,
u s ta tn ia  data gązet sanktpetersbursk ich  Jest s. I t  łodzi m i er za  4 tey  klassy — N ależący do edu-

dmA 2p ЬІГ а* , , , ■ , . „ kacyi W ielkiego Xiążęcia A l e x a ń d r a  M ik o ł a j b -
l rzez nayw yższy dyplom at pod dniem 12 h -  w ic z a  , radca dw oru Ż u k o w s k i, ś. W ło d z im ie r z a  

pca, Jenerał m ajor U&zakow, w nagrodę gorliw cy Зоіеу. klassy , i sek retarz  W ielk iey  Х іегпу A l h - 
_ -isłużby W spraw ow aniu obowiązków Kooiuszego x an dry  F e d o r o w n y  rad ca  dworu S za m b o  k Z n * 
m U o r n  J eg o  C e s a r s k ie y  W ysokości W  ie l k ie g o  /17 2giey klassy. ^ a m a o ,  e . d a -

Х ц іф іл  M ik o ł a ja , nayłaskaw iey «darow any b ry- Rządzący*'Senat obwieścił Ukazy okolne na*
balow aną ozdobą orderu s. A n n y  iszey klassy. stępujące: J

, Przes я »  w yisey  d y p lo m at, d. ,6  li,.ca, Je- ‘ > ,  O. s2 czerw ca i 8 ,5  r .  e Powszechnego Ze- 
neral major Ł jle r , nayłaskawiey udarow any b ry- brania D epartam entów  Sankt-Petersburskioh, o dc- 
ч. ozdobą orderu s A n n y  iszey klassy, za Zwoleniu mieszczanom ryskim zapisywać sie do ku-
chwalebne w ykonanie budowli w okręgach osad piectwa w każdym  cz as ie -ro k u , z  zachowaniem 
B łyskow ych iszey dyw izyi g renad ierów  i .g o r li-  w szystkich praw ideł o zapisyw am u sie mieszczan 
wosć w obowiązkach s łu żb y , zaświadczoną przez do kupiectwa i-z.opłaceniem  tak  procentów , jako 
Głównego N aczelnika osad woj skowych. i powinność, mieszczańskich za cały rok  Ьіёіаоѵ

Przez nay wyższy dyplom at teyze daty , Jene- a) D. 3o czerw ca i 8=4 roku, z Pow szechne/» 
rał m a jo r , t ł u m o m  nayłaskaw iey m ianow any zebrania D epartam entów  Sankt - Petersburskich 
kaw alerem  orderu s. W ło d zim ierza  2giey klassy rozwiązujący p y tan ie : D uchow ni i słudzy koścież 
w .elbego -krzyw, w nagrodę szczegolney gorhw-c- ni czy mają bydź znaglani do napraw iania m ostow  
ści litrudow  podiętych ,, w obowjązfcar.n Naczelni- i grobel na d rogach , p rzez g ru n ta  kościelne п гм  
ka iszey osiedloney dywizyi gt-enadyerów , za- chodząc у -h P 6 ‘ Kosoielne prze.
S T v ychh PtZCZ NaCZdmka GłÓWCfS° ‘ sad . - •  L ula ry b. m. m inister skarbu, ze zw yczay- 

' Przez n a jw y ższy  dyplom at te y ie  daty  , Je- « J * ? 1" n ^ e l k ^ U »̂ У кашіеЪ na nowe ma- 
ПРГЙІ major, Sam hurski, nayłaskew iey mianowany obecnym  dyrek to ra d -n a ^ a m J ^ tn 0^  § |сМу 1 W 
kawalerem o rderu  ś. A n n y  iszey klalsy, w n ą g r /  możnego i licznego zgmrnadzeida k u /có ^ rÓ ^Y Y *  
dę gorliwości i prac, podjętych w obowiązkach do- skich i zagranicznych - i

й й , br,e*» -** s * y s 4*
1 Л -  а .  s , .

J  ,  M c . b l l . g i . 1 . , ,  N ik ilin ,  °  -  d K , T , ‘ П J 4 > d t  , r « « r w . .  Po-
radca Rządu gubermalnego sanzl-peter,bursk iego , dług wiadom ości odebranych * \ / i cgrelH przez

~  Igo Departamentu ььу ład° w № £
D. i  / ^ R z e c z y w i s t y  ra d t a stanu , Nowo- » » ? 'zda ё з Г /а *

nlcow, znayduiący się w Iszym D epartam encie R zą- komorach tey  prow inoyi oułaca nheJvn ,
[drącego Senatu w wydziale O berprokurorskim , s t l  h an d e l, i żeh h w T em  « i . y w e Ѵ в  а Г е \ і Ж  
ownie d o sw ey  prośby dla słabowitoso, zdrowia, dem handlu, „ie ty lko z G eorgią i Persy» Ile  n i .  
zupełnie uw t In,c»y ze służby w et z gub«rm am i połudm ow cy Rossy i . 3
I D . i i  hpca. D w rru  J ego  Ce s a r s k ie y  W y-  __________ f
ości W ie l k ie g o  X 14 ż ę c i  a M ik o ł a ja , jasielniczy K r ó l k s t w o P o l s k i e
aogi gtey kla sy. ów it.czkow , za odznaczającą się W arszaw a dnia  6 sierpnia '
orhwosd w służbie, nayłaskawiey podniesiony do (z M onitora W a r s z a w s k i e j

7  v ”  - 4» - 4 .

. TeP e datp  U czący  się w w o jsku  m aioro- z d. 3o kw ietn ia i 3go czerw ca r. b ., przyznany 
.,e, pelicm eystrow ie: rjazam k, X ,ązę Czehodajew  został ty tu ł Hrabiegol B artłom iejow i ^ n to n h m u  
tulski Xiązę lu t ia lm ,  nayłaskaw iey m ianowani 1 Andrzejowi Lanckorońskim , n iem n ie j K asprow i 
aezelmkam, pcl.cy, guberm alnych , pierw szy w PotulickiemU  i siostrom  jego Józefie W TelopoTkur  

Orle, a 2gi w lam bow ie, i razem  za odznaczającą oraz M aryi Rostworowskiey ** * 9
'? służbę pod mes,en, do rangi radców dw oru. W  roku  zeszłym Rząd nakazał robić do

D. 16 Ip c a .  Sztaba lekarz czernihowskiego św iadczenia w s to l ic y h e  sposobem M 'A dam a  bu" 
Olku pieszego, Popow, w nagrodę g o rliw e j służby, dowy dróg bitych. U lica B racka  została w ysyoa- 
uanowany assesorem kollegialnym. na podług jego metody. Tego roku d a le y h e  oia-

Przez n a jw yższe U kazy do K ap,tu ty  O rdę- gną te próby na ulicy M azow ieckiey  i Л D łu T u y  
3W R ossyyskirh, m ianowani kaw aleram i orderów : przed arsenałem ; prócz tego urządzono ty m ie fm f  

D. 12 hpca. N slezący do dworu W ielkiego sobem chodniki na ulicach N o W y-Ś w ia d  R y n ^ r -  
lą ię c ^  Jegomości Mikołaja  radcy  honorow i; skiey i P rzejazd. Chodnik, te  okazały ,  e w  n o r .  
rim, s. W łodzim ierza  4 tey klassy , Porto ś. A n -  w ilgotną zupełnie dobre, i bez porów nania wyeó* 
Г Зсіеу klassy. — Należący do dw oru W ielk iey  dnicysze od dawnego bruku  z granitów  polnych 
:ę<ny Jeymosei Anny, doktor radca stanu  G a n i  Cc da w ybornoici dróg, tym  sposobe» гоЫ опу.Ц
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Jeden jest ty lko  głos w Europie; mają «afiobą ta ­
niość i trw ałość. N aw et ulice makademizowand
У9 stolicy tę  m ają korzyść, że powóz m niey cier­
p i niź na bruku, i lźey się toczy za końmi. Z  cza­
sem będzie można zaradzić i kurzaw ie, k tó ra , jak 
w ielu  m niem a, powstaje z łatwego ścierania się 
drobno tłuczonych cząstek czerwonego granitu ; si­
n y , staw ia pod tym  względem  m niey niedogodności.

у» W yszedł z d ruku  20 N um er R ozryw ek dla  
dzieci; zaw iera m iędzy innem i interessujący po­
czą tek  P am iętn ików  F ranciszki K rasinskiey , k tó­
r a  póaniey poszła za X ięcia K arola Saskiego; w bi­
blio tece publicznej jest kilka jey listów oryginal­
nych* P am iętn ik i wspomnione nie są praw dzi­
w e  , to  jest, nie przez K rasińską w  owym czasie 
pisane; są jednak zręcznie naśladow ane, z laką ba­
cznością na ówczesny stan  kraju i zwyczaje na­
rodow e, że się przyjem nie dają czytać, jako rys o- 
byczajów  ku schyłku panowania Augusta II I .

—i-W yszła z d ruku  „H isto rya P raw a Rzym skie-

fo“  napisana przez W . A. Maciejowskiego Prof. 
Jniw. W arsz.

-*• W  budzie w y staw io n e j pod W izy tkam i, 
k tó rą  w łaściciele, dla oszczędzenia kosztów nay- 
n n i sali, ze sobą wożą, można w idzieć do dni k il­
k u  figury  woskowe, w yobrażające sław niejszych 
łudzi tego wieku. Z e w szystkich gabinetów tego 
ro d za ju , k tó re  nam  do W arszaw y  przywożono, 
jes t to  zbiór n a ju b o ższ y ; n iektóre gruppy zupeł­
n ie  bajeczne i bez względu na chronologią, na  
zw yczaje, na ubiory i t* p . . Rzecz dziwna, iż przy 
ta k  wysokim  stopniu  doskonałości pięknych kun­
sztów  w E u ro p ie , w iększa część ^właścicieli figur 
W oskowych sta ra  się jedynie o podobieństwo t  wa- 
rz y , n ie uważając na to, że niezgrabna postawa ciała, 
b ra k  p ro p o rc ji, niew łaściw e ubiory i t. p. w ięc e j 
yyidza uderzają niż podobieństwo rysów  tw arzy .

m eceney o k o licy , osłabiły czerstw e iego zdrowll^^ !lCI 
Z ostał pochowany blisko studni w E lim  , nie rat ® ^  
gąo zaży c ia  dostać się do tego mieysca, czego ш( ®cẑ otl
cno pragnął

Odebrano
Jakc

A n g l i a .
L o n d yn  dnia  22 lipca,

( t  G azety W arszaw skiey).
O drzucenie w Parlam encie bilu względem zro - 

Zrobienia kolei żelazney m iędzy M anchester  i LU  
Derpool, spraw iło nieprzyjem ne w rażenie w  obu 
m iastach, a zw łaszcza w ostatniem . Ci, którzy ten  
b il wnieśli, strac ili 20,000 funtów  szterl. (800,000 
zł. poi.). Zdaje się jednak, iż rzeczony bil będzie 
Znowu podany na przyszłem  posiedzeniu P arla­
m entu , bo przez to ła tw ie j  i prędszy zrobi się zw ią­
zek. W  roku zeszłym wyprowadzono z Ląverpool 
tow arów  za 24 milionów funt. sz te r l.; w ypłynęło 
s tam tąd  109 okrętów . W  M anchester  w yrobionó w 
ty m że  przeciągu czasu blisko i2,oooworów baw ełny. 
M ożna więc powiedzieć, iż handel obu tvch  m iast 
razem , przew yższa handel w Londynie. Tem  bar- 
d z iey  przeto  zadziw ia odrzucenie b ilu , k tórem u 
ty lk o  ze względu na w łasny in teres sprzeciw iać się 
m ogli w łaściciele d ó b r , położonych przy te ra ź ­
n ie jszy m  trak c ie  z  M anchester do Lióerpool.

Na zgrom adzeniu katolików  w L u b lin ie  d; 
3 $ b. m. obrano Ѵ ісе-Hrabiego Gormanston P re ­
zesem , a Pana (У Gorman  sekretarzem ; lecz teraz  
u rzęd y  te  trw a ją  ty lko i 4 dni.

Lady B yro n  kupiła p iękny  sta tek  do p ływ a­
n ia  po m orzu dla rozrywki* Zawsze praw ie odby­
w a  żeglugę m iędzy brzegam i Anglii i F ranoyi, w 
to w arzy stw ie  córk i swojey i kilku dam krew nych. 
G dy  wysiada na ląd, unika wielkich m ia s t, i baw i 
zaw sze we wsiach.

Z now u ieden z zasłużonych ludzi, odbywając 
uczoną podróż, padł ofiarą klim atu A rabii pustey. 
X iąd z  Cook Umarł dnia 5 m arca na  wielbłądzie 
swoim  w wąw ozie W a d i Hebruti przy  górze Ser* 
bel, m iędzy Tor i S in a i nad morzem Czerwonćm. 
M iody te n  człow iek, zwiedziwszy H ollandyą,F ran­
c j ą  , Niemcy i Szw aycaryą , i zabawiwszy 4 la ta  
We W łoszech, popłynął w sierpniu roku  zeszłego 
z M a lty  do E g ip tu  dla odpraw ienia podróży do 
P a lestyn y . ' P izy  był do drugiey katarak ty  na rzece 
N i l , a potem w rócił do K airu , zkąd udał się do 
góry  Sinai. T ru d y  podróży połączone z nieznośnym  
upałem  i n iedostatk iem  rozm aitych potrzeb w ta -

tu  ważne wiadomości z Indy56 Dtr2?! 
W schodnich. W  skutek  z a w a rte j  kap itu lac ji Bi| 1 рГгесП 
m ani ustąp li z całey p ro w in c ji Assam  , któr e'J. cz£jSC 
dopiero od lat 5 posiadali. G dy dnia 27 styczni 
w o jsko  angielskie w chodziło do Assam , uderzy i oproiils 
na nie R irm an i, lecz odparci cofnęli się ku Rung łrosiąt; 
porę, stolicy p ro w in c ji. P rzy  sam em  tem  mieści ó̂re 
zostali znów u dnia 29 stycznia zupełnie porażeń 2 
O statn ie wiadomości dochodzą do d. 4 lu tego , . laosię p 
Wtedy woyskp nasze miało 200 dział w Rungpo ?ошіа 
re. Korpus jenerała  M orrison  posuwa się ku A  ków, pal 
racon, a jenerała Sćhuldham  ku M unipore. Spodzie *̂enl  ̂
Wac się wypada niezwłocznego ukończenia woynyж®

Na giełdzie tu te j s z e j  rozeszła się pogłosbonulr'
0 zamachu na życie R ejenta Brezy lii. Kilka osójjch kul 
m iano uw ięzić i tym czasow ie postać na wyspę a da 
Cobras. D nia i 5 maja obchodzono uroczyście \ robówv 
R io-Janeiro  urodziny  K ró la  Jm ći Portugahkieg 

J  razem  rocznicę dnia, w k tó rym  R ejent przyjął ty 
tu ł  Cesarza i  obrońcy B rezylii,

L is ty  z H a yti (S t. D om ingo) , potwierdzaj 
daw nie jszą  pogłoskę o rozpoczęciu układów zFrao 
cy ą  względem uznania niepodległości tey  Wyspy, iwy Br\

W  zeszłym  tygodniu zaw inęło  do Liverpoo odus ł\ 
bardzo wiele okrętów  zagranicznych. W  pięci i woysk 
dniach sprowadzono m iędzy innem i blisko 5o.00 )ominan 
w orów  baw ełny. Przed 8 la ty  dostawiono tam ro tkuteczr 
cznie baw ełny od З60 do З70 tysięcy  worów, a zater umyślcii 
blisko 7000 w orów  na tydzień . T e raz  ilość ta po ?ci zadoi 
w iększa się do m iliona w orów . się od 1

Na targach  tu te jszy ch  jest pokup na jęczmie: z tego, <
1 owies, gdyż susza na wiosnę zaszkodziła urodzą Ьг&шХа 
jowi ty ch  gatunków  zboża. Z daje się n a w e t, i [b ń 
p o rty  angielskie będą późn ie j dla nich otwarU 1 Ylm

Donos

W  zeszłym  tygodniu płacono k w arte r (półtrzeczach i m  
c a  ІТІІЯГѴ П07ЙПІ<МГ F,M с » X/ ] 1 1 n rt thł^orca m iary  polsk iej) pszenicy po 67 szyllin^

( l 34 zł. poi.), jęczmienia З7 (7З zł. poi.) , owsa 1 )y Juli 
szyllingów (48 zł. poi), i y ta  4o szyllingów (Sozhalywę 
poi ), grochu 3g szyllingów (78 zł. poi.), a do okr

W  gazecie M exykańskiey el Sol z dnia 19 m a r  gotowane 
ca umieszczono pismo barona A lexa n d ra  Humboldt Dnja 5 
do prezesa jenerała V itto ria , w k tó rem  uprasza g 0zl wiadc 
o ułaskawienie pułkow nika Karola Beneskiegt lZ0Dy nu 
wziętego z lturbidem . P an  Hum boldt wstawia si to były 
*a człow iekiem , którego nie zna, lecz k tó ry  w a! 
czył w woysku pruskie:n. Oyciec starzec, i dwi 
s io s try , k tórym  pobyt jego w now ym  świecie ni 
był wiadomy, prosili oży c ie  syna i b ra ta . Wspi u % 
m niona gazeta dodaje, iż uprzedzono już życzeni \vCZrl 
barona, albowiem nim ten  list nadszedł. Beneski iu )огн, 
b y ł w ysłany z  М ехук и . Jncu Л

‘ta Balf„
(z M onitora W arszawskiego)'. рпеаоЫ

— Czytam y w  jednym  z angielskich dziel
n ik ó w , że pew ien człow iek znakomitego rodi , vryS2}y
wszedłszy do sklepu dla kupienia pistoletu, prosi J  
aby m u niebaw nie odlano kulę stosow ną do kal u 
b ru  nabytego p isto letu . P y tano  go; co zamyśla ok . esl 
tem  robić; odpowiedział, iż chce sobie w  łeb wypali
K upiec widząc go w m ocnem  przedsięw zięciu 01  ̂ .-ц,.  
jęcia sobie życia, powiedział jednem u ze swoich cv **

ueladników, aby odlał kulę, tym czasem  zaś posłał dr' у  J  
giego po u rzędn ika policyi; ten  przybył niebawni ł m 
zaprowadzono nie z m ałą  trudnością  gentlentai 
i staw iono go przed urzędem  w H alton-G arde 
przed k tórym  po szalonemu się spraw ow ał, oświa, «, . 
czając, i i  każdy Anglik rna praw o w łeb sobie w eẑ lezi
palić, gdy m u się to  uczynić spodoba; że zabić si 1ец  ̂ (
lub chcieć się zabić, nie było zbrodnią, ani buntem»., . 
że urząd  praw a nie m iał w to  się wdawać. Nakoni j. 
po Wzięciu lekarstw  chłodzących, k tó re mu urzi 
przepisał, pow rócił, m ów ią angielskie dzienniki "
pełnie do zm ysłów  , i m ożna 20 było bez cbav n ^ 6Dc)'i

^  «Ж»ПІУІ Г . І Л  м т п « н і . !  2  » ®IlCCfQ̂ |na wolność w ypuścić.
— K alkuckie dzienniki zaw ierają następują

w y ją tk i tyczące się Woyny z B irm anam i.
„W ię cey  jest te ra z  niż kiedy nadziei po my e?Q Qo wc 

nego powodzenia. Peguanie poddają się nam i)0stęp
- у Ы і  
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’ Z(h  eielkiey liczbie, w ysłatto oddział do E lep h a n t-P o ­
int z szalupami dla przew iezienia ich do Rangoon. 
tyamczykowie opuszczają także chorągw ie K róla 
!Vwy. Jakoś zdaje s ię , że stałość, z jaką woyska 
aasze u trzym yw ały  Się w Rangoon, pomimo wszel­

akich przeciwności, spraw iła zupełne rozsprzężenie 
w tey  części państw a B irm anów.

— M aciora z chińskiego gniazda w  W alchani*  
ton oprosiła się trz y  razy  w roku  i w ydała na św iat 
75 prosiąt; pierw szą rażą  24 , drugą 25, a trzecią  
26, które wszystkie żyją.

Piszą zF ernam buco, % dnia 16 m aja, iż m iasto 
Kallao się poddało.

Pomimo odrzucenia praw a o wyzwoleniu ка­
ки tolików, panuje w Irlandyi spokoyność. Jest ona 

Spoi skutkiem  wzrostu rękodzieł, tam leyszych , k tóre u* 
Woy bogim ludziom zatrudnienie nastręczają. P rzew ie­

ziono z Irlandyi do M anszestru w ielką ilość g ru ­
bych kartonów , i nowe fabryki płócien w znoszą 

wysp się , a dawne się rozszerzają. Założono fabryk i 
tyści w yrobów  wełnianych, a tysiące rodzin  zaym ują się 

upraw ą lnu, robieniem kapeluszów słom ianych i t.p .
m  — —

L o n d yn  dn ia  2З h p ca .
(2 G azety Borsen Halle).

Donoszą z L ew an tu  co następuje: A jent han­
dlowy B ry tan ii W ie lk iey  i A ustry i na wyspie 
Rhodus P. M aase, użalał się na napady rozboyni- 

pi cze woyska tureckiego, k tórych on doznał na wsi; 
>> dopominania się jego w tey m ierze zawsze były 

bezkutecznem i: wreście ku końcowi maja popłynę­
ła umyślnie nasza fregata Seringapa tam , z żąda­
niem zadosyć uczynienia , ,1 dow ódca jey dom a­
gał się od Beja Y la m u , to  jest, zrobienia protoku- 

jęczt Іи, z tego, co zaszło. Dey , na  pow tórne żądanie 
1 uro w zbraniał się tego uczynić. Dowodca te raz  oświad­

czył: iź jeżeli w  przeciągu trzech  godzin nie o trzy ­
m a Y lam u, każe zburzyć pałac Beja. Po upłynio- 
n y ch  trzech godzinach , Anglik kazał na próbę 
z dwodziestoczterofuntowego działa ta k  strzelić , 
żeby kula p rzez  dach domu przeleciała. W n e t 

s (6 pokazały tię hasła z lądu,, w ypłynęła barka, p rzy ­
była do okrętu , rozmówiono się i w godzinę Y la m  
Wygotowano.

D nia 2 b. m . p rzy b y ły  do Cowes b ryg  p rz y ­
wiózł wiadomość, iż pod 47° szer. północ, w idział 

tesh pędzony niezm ierny  stos drzew a. Dom yślają się, 
tawi że, to  były  szczątk i ok rę tu  Kolumbus.

H i s z p a n i a .
,K adyx d. 5 lipca.

(z Korrespondenta Hamburskiego)i 
W czo ra  nagle i niespodziewanie w ypłynęły  

Z portu  naszego wszystkie, należące do eskadry 
francuzkiey, ir rg s ty  VAm azone  i A m phitrite  , kor. 
Weta B a lftro d e , bryg Saumon  i galiota. Z achow y­
wane dotąd milczenie ze s tro n y  w ładz francuzkich. 
wzbudziło powszechną uw agę. Gdy ok rę ty  wojen­
ne , w yszły na głębinią m orską, postrzegliśmy,, że 
płynęły ku cieśninie. Stojąca te raz  przed  naszern 
m iastem  eskadra składa się z dwóch galiot, i jedne­
go ok rę tu .

Około brzegów ztąd do B a rce llo n y , naliczo­
no już 5 1 kolum biyskich korsarzy.

Godzien głoszą o przybyciu P. A ym eryk} ale 
dotąd nie widziano go n aw et w Sew illi.

M a d ry t d. 9 lipca .
# (z M onitora arszawskiego)*

Świeże zrzucenie jener&lnego kap itana L a  
Pezuela  uspraw iedliw iło niechęć, jaką dla niego 
mieli ochotnicy. R ozm aite były  pogłoski o p rzy ­
czynie tegoi w ypadku: oto jest naypow szechniey- 
sza: ,

Kom m issya oczyszczenia zgrom adziła się pod 
prezydencyą generalnego kapitana i podała mu li­
s tę  oficerów, k tórzy podług jey zdania oczyszczo­
nym i byriź me mogą, z powodu winy ciążącey na 
nich. Miedzy tym i oficerami był jeden  k tó ry  na­
leżał do woyska Ballasterosa, znany z rew olueyy- 
nego postępow ania i zasad;,kapitan jeneralny chciał 
go własną swoją powagą za oczyszczonego ogłosić. 
Członkowie kommissyi, a nade w szystko sekretarz , 
mocno się tem u sprzeciw ili, w tenczas jenerał Pd*

z u e l a  cały płonąc gniewem jak naytiteprzyzWoiciey
pow stał przeciw rojalistom  , k tó rzy  pośpieszyli na 
obronę tro n u  , i tak  dalece się zapom niał, że ich 
spiskowemi i zbrodniarzam i nazyw ał, u trzym ując , 
że praw dziw y honor zależy ty lko  na tem , aby n ie 
opuszczać swoich sztandarów  , że c i, k tó rzy  w al­
czyli za k o n sty tu cy ą , dopełnili swojey pow inno­
ści i że podług jego m niem ania wszyscy oficero­
wie k o n sty tu cy jn i i sam Ballesteros powinni by d i  
oczyszczeni. M owa ta  oburzeniem  przejęła wszy­
stkich członków kommissyi, k tórzy  oddalili się zdzi­
wieni tak ą  śmiałością. S ek re tarz , osobiście znie­
ważony od kapitana jeneralnego, natychm iast udał 
się do Króla, k tó ry , uwiadom iony o całey rzeczy , 
odebrał natychm iast dowództw o sto licy  kapitanow i * 
jenęralnemu, co w ykonane było wieczorem 7 hpca*

— Gdy kapitan jeneralny tak  sobie postępo­
w ał pośród kommissyi, radzono Królowi podpisać 
liczną listę w ygnańców , m iędzy którem i znaydo- 
w ał się Xiąźe In fa n ta d o  , radca s tan u  Bojąs, do- 
WÓdzca ochotników królew skich Уіііатііу w ielu 
oficerów z tegoż korpusu i m róstw o  osób, poświę­
conych sprawie kfólew skiey. Zam ysł ten  nie udał 
się przez szlachetny ch arak ter Ferdynanda, k tó ry  
p rzy  okazaniu mu tey  listy ośw iadczył stale, że go 
ta  propozycya oburza i krzyw dzi.

W szystk ie  te  in try g i jaw nie dowodzą, Ź6 
stronn ictw o  liberalne pochlebiało sobie, iż sp raw i 
buntow nicze poruszen ia; a jeżeli szczęśliwie po­
skrom ione zostały j przypisać to  należy ocho­
tn ikom  królew skim  i m ądrości M onarchy.

— Spraw a jenerała Pezuelaf o k tó rey  gaze­
ta , ani słowa nie rzek ła, ciągle jak  n a jw ięk sze  
czyni w rażenie. M ów ią, ze z powodu mocnego 
przełożenia kommissyi oczyszczającey pod sąd od­
dany zostanie;

— K ról w yjeżdża z rodziną K ró lew ską do 
G ran  ja gdzie do października zabawi.

— Mówią dziś o tay n ey  korrespondencyi jak 
nayw iększey wagi, k tó ra  Schwytana została W toi- 
nisteryum  spraw  zagranicznych, a k tóra może spra­
wi upadek m inistra i kilku jego kollegów. W ia ­
domość ta  krąży jako niepew ny odgłos bez żadne­
go objaśnienia.

Niedawno p rzy  w yborze sek re tarza  w  aka­
dem ii ś. Ph illippo , znaleziono w urn ie  nazw iska 
B ieg a  1 Kwiroga. Docieczono, że nazw iska te  by­
ły  napisane przez dwóch zagorzałych rojaliśtów , 
k tó rzy  nie daw no order w ierności od K róla o trzy ­
m ali.

W ładze cyw ilne w  Guipuscoa postanow iły n ie 
puszczać do m iasta woyska hiszpańskiego, niem niey 
rozkazały ochotnikom  królew skim  , aby b roń  zło­
żyli, gdy w  przeciw nym  rasie, jak żołnierze liniow i 
Uważani, i jak buntow nicy karani będą. Kwesada  
przybył d. i5 do W itto ry i; lecz jak ty lko  lud o 

jeg o  prz> byciu się dow iedział, okazał m u ty le  n ie­
chęci, iż natychm iast, niewiedziedj gdzie odjechał.

T U R  c y  ▲.
Od granic Tureckich d . 19 lipca,

(z Korrespondenta W arszawskiego),
H rab ia R iccardi i de L antosa , daw niey W 

w oysku piem ontikiem  oficerowie sztabow i , nie­
m niey wielu innych w łochów  i francuzów , k tó rzy  
w  woysku baszy*Egiptu służbę p rzy ję li, porzuci­
li  ją  teraz, przekonaw szy się, że basza n iew ątp li­
w ie  przeciw  grekom  działa, o ozem z dotychcza­
sowego jego wahania się sądzić n ie mogli. Nie 
m ieli sposobności dostania się do G recyi i  zamy­
ślają teraz udać się do Persyi do Abas M ir zy  у zna­
nego z n iep rzy ja in i z tu rkam i a sprzyjania cyw i- 
lizacyi europeyskiey. Pozostali oficerowie mają 
bydź niekontenci z postępow ania baszy. N aw et 
jenerał B oyer  ubolewa nad swojem położeniem: bo 
czynione m a w ielkie obietnice nie Zostały speł­
nione.

Rząd tym czasow y grecki, w yznaczył kom - 
ttiissyą, z pięciu członków złożoną, do rozpoznania 
obcych przez flo tę grecką do Napoli di Rom ania 
przyprow adzonych okrętów  handlow ych, k tó re o 
dowożenie turkom  żyw ności i am m unicyi są podey- 
rzane. T a ż  kommissya, .wyda następnie prawne 
wyroki,



L isty  z T ry es tu  dnia 4 lip ca pisane donoszą, 
źe Kolokołroniy ogarnąw szy całą. tak  cyw ilną, jak 
woyskową, nay wyższą władzę G recy i, Xięcia М ай- 
rokordato , przyjaciela Lorda Byrona, ściąć kazał. 

Donoszą od granic włoskich pod d. Ю lipca:

ce rów ie. N ależy aię im pozdrow ienie woyg|«v 
i p rezentow anie broni od podoficerów i sołtiier?, 
jak oficerom . N areszcie powinni ^zająć w sztab; 
stopień bezpośrednio po oficerach wyższych, to jej 0

- . Y * przed adjutantam i-m ajoram i, piaim kam i, |оі’ісѵііп1?ъс.гі
L iw adja była niedawno teatrem  woyny, na k tó rym  «biorczym , chorążym  i chirurgiem . ’
к navwiVksM «лпяілт.ѵаулвлій ата1л»гміл 'IV»., t C t.t .i .  ----*____ j . i

stępuje : Odebraliśm y- wiadomości' z Monte-Vide<ZpM 
donoszące iź niejaki renegat, oficer hiszpański, im ie łm0 
niem БѴапоіасо-КоЬеіго, niegdyś zostający w służ.‘a

XX»tjgciaa, zuutuo\ł ai aw a OJHauony załogi fkła-^Sj 
dająęey się z 700 ludzi i wyszedł z m iasta na ich %  
czele. Zgrom adził w okolice włóczęgów i ?bóy. C 
ców gotow ych zawsze do należenia do przedsię- 
wzięcia, w którem  spodziewają się rabunku. To r ?r 
n a jw ię c e j  zatrważa, źe go w ystaw iają jako mają- 4̂1[H(

■ res k tó ry  pra.
Video przez ja

kie bądź środki. Z  powodu ty ch  wnd< mosęi na

Basza N egrepontu , k tó ry  z Tebów do Salony iść, 
i  tam  z oddziałami tessalończyków  i aibańozyków 
z woyeka R eszida  połączyć się m iał, niespodziewa- 
n ie  zm ienił k ierunek  pochodu, k tó ry  go od woyska 
wspólnie z  nim działać przeznaczonego, oddalił.
Z  powszechnem zadziw ieniem  udał się do A ttyk i, 
i  juz zdobyć m iał A teny. N ikt nieumiał sobie ob­
jaśnić tego pochodu, k tó ry  go od dalszych działań 
odw odził, a i  nareszcie przez oficerów tureckich 
w  b itw ie m orsk iej pod przylądkiem  d?O ro stoczo- 
ney , pewna wiadomość nadeszła, ie  Kapudan  ba­
sza , zam iast w ylądow ania w zachodniej M orei, 
rozkaz m iał w ylądow ać zca łem  w ojskiem , tak  lą- 
dowem, jak m orskiem , koło przylądka Kolonny,"i 
2e Omerowi baszy N egrepontu , bezpośrednio" ze 
S tam bułu rozkaz przysłano , aby natychm iast ku 
A tenom  się udał, w ypraw ie K apudana  baszy po- cego związek z rządem  Buenos-Ay 
m agał, woysko na ląd  wysadzone zebrał, dowódz- gme, jak mówią, posiąśdź Monte
tw o  nad niem objął i przez M egarę ku K orynto- * ......................
w i się zbliżył, ta m te jsz ą  tw ierdzę oddziałem w o j­
aka obieg ł, a resztę  swojey siły z innem i korpu­
sam i w M orei połączył. Zw ycięztw o Sachtura  
jpod przylądkiem  d’Oro, zniweczyło ten  zam ysł, 
a  tym  czasem  Omer basza, pozostał w A ttyjie, 
gdzie dalszych rozkazów oczekiwał. Gura , k tó ­
r y  w zachodniej Greoyi dowództwo o trzym ał, w tem i 600 niem ców. 
p rzykrem  by ł położeniu, albowiem miał tylko g a r­
stkę woyska у gdy i  reszta  wyruszywszy przeciw  
Лея żyd o w i, jeszcze na stały  ląd grecki nie była 
W róciła. Szczególniejszą uwagę zw rócił na to, 
aby połączeniu się woyska tessaiskiego z oddzia­
łem  Reazyda  przeszkodził. U skutecznił to przez 
osadzenie przesmyków w okolicy Belucy, gdzie o- 
k rążen i tu rcy , po w iększej części wycięci i w nie­
wolą wzięci zostali, lub ucieczką ku Tęssalii się 
ra tow ali Po uskutecznieniu tego. wrócił do D el­
finy , gdzie główne jego woysko obozem stało, i gdzie 
także  z M orei przybyłe woyska greckie obozem 
się rozłożyły. Z tąd w yruszył do R astry  i , gdzie 
korpus R eszyda  zupełnie pobity i miasto Saionę 
zdobył. W  E tolii nie zmienił się stan rzec ty .

blokowane.

)Al

śptfi'm na jw iększą  zapalczy wością walczono. T rzy  tu - — S tatek  pocztowy, do żeglugi m iędzy Bor V
reck ie korpusy, k tó re  ze trzech  s tro n  do kraju tego deaux i H aw anną u rządzony , po 2^trodniowey|że 
w k ro c zy ły , postępowały ku zatoce Lepantskiey i gludze przybył do Bordeaux" i przyw iózł z sobYie К.аз 
K orynckiey  w celu w kroczenia do M orei. O mer nerała  Morales, k tó ry , |ja k  wiadomo, р о Н іе Ш и  Ei 

w»™— ли»„ Vłn‘" ’ ™ A~ C”1 ' tA M oriłla do E uropy , dowodził h iszp ań sk ie j woy.' • •,
skierb w K olum bii, kapitu low ał w Porto-Cabello i 0̂11 
z 1200 ludźmi do K uby przewieziony postał. Gdy да 
rzeczony sta tek  odbijał , w tedy w łaśnie je n e ra ł^  
L em a u r) dowódzoa tw ierdzy  Juan d?Ulloa, za ur- 
lopem do H aw anny przybył. , ara3ei

b is t z K io-Janeiro z dnia i 4|raa*ja zaw iera СО па-

Ніи̂

T j ■

łożono embargo na w szystkie ok rę ty  przeznaczo- ,, 
ne do portów południowych. W  telika czyntioid n°* * IkOBClpanuje w departam encie w oyny i dowiadujemy
ze najęto kilka w ie lk ichgokrętów dla przęsłaVma
w oyska do M onte-Y łdeo. W oysko to  w у nosić bel 
dzie około 1 5oo ludzi w szelkiej b ro n i, a między W h

ВИВС1
ндев(

ШѴКИ

1 Th 
m m  
l i m oO G Ł O S Z E N I E .

1 Императорскаго В оспитательнаго  дома 
С анкш петербургскій  О пекунскій С овѣтъ объяД Е  
в л я е т ъ  симъ для всеобщаго свѣденія, ч т о  на о-

е утверж денной Госудд,'снованіи В ы  с о ч а й 
ремъ Императоромъ

T am te jsze  tw ierdze nieustannie są 
JRedszyd o trzym ał z A lbanii posiłki.

F r A N с у a,
P a ry  i  dnia  з 4 lipca .

(z G azety Bórsen Halle).
Donoszą z Hiszpanii: „W ładze wojskow e w 

Sew illi dały niedawno niebezpu czny przykład gdy 
będąc w nag lącej potrzebie opłacenia żołdu woy- 
sku 1 ochotnikom, targnęły  się na pieniądze w publi­
cznych kassach znajdujące się, co jednakże rząd po 
chw alić musiał a co nie zostaje zapewne bez skutku. 
Santąnder  i Burgos poszły za przykładem  Sew illił 
a  za niemi i Korunna; z tą  tylko różnicą, źe we 
trze ch  pierw szych m iastach opanowano pieniądze, 
przygotow ane do przesłania do miejsc* swego prze­
znaczenia; tu  zaś zabrano kassę wyraźnie przezna­
czoną na w ypraw ę do H aw anny , względem k tó ­
r e j  , w ydaw ano ty lko dotąd postanowienia i wy­
roki, a nic jeszcze nieuskuteczmono. Gdyby się je­
szcze cóś podobnego zdarzyło; w tedy by pod imieniem 
rządu  hiszpańskiego, tyle znalazło się rządów, ile 
prow incyy , z k tórych  każda według ułożonegoin- 
tsressu , bez względu na dobro ogólne działałaby.

M iędzy R ouen  i P aryżem  na wielu m iejscach 
Sekwąfib  zaledwie m a na 3o cali wody.

21 день минувшаго т а и 1 
записки, поднесенной Его̂ Императорскому Вели- 1 
Ч Е 0 т в у  Государынею Императрицею М а р і е ю  
Ѳеодоровною Главноначальствую щ ею  надъ Вос­
п и тател ь н ы м и  домами. Сохранная казна будетъ 
вы давать  въ заемъ желающимъ серебренную мо­
н е т у  на 24 года, на том ъ ж е -самомъ основаніи 
какъ и Г осударственны я ассигнаціи, съ піѣмъ во 
1ХЪ? ч т о  подъ залогъ имѣніи, подъ ко то р ы я  вы 
д аетс я  по 200 руб. ассигнаціями, будетъ  выда­
в а т ь с я  по 5о руб. серебромъ, а подъ которыя 
в ы д ае т ся  по і 5о руб. ассигнаціями, будет-і, вы­
даваться по прежнему по 4о руб. серебромъ на 
каждую ревизскую душу; во 2хъ согласно съ пра­
виломъ,по нынѣ наблюдаемымъ, со свидѣтельствъ 
на имѣнія заложенныя по займамъ серебренную 
монетою , не будутъ  выдаваемы копіи для пред­
ставл ен ія  въ залогъ по дозволеннымъ подрядамъ.

Вѣрно: С екр етар ь  И . М етслицы нъ.
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Rada Opiekuńcza Sankl-Petersburskiego>Cesar­
skiego Domu wychowania , dla pow szechnej wia­
domości ninieyszym  ogłasza: iż na osnowF N а у w y- 
ź e y  po tw ierd zo n ej przez C e s a r z a  J ego m o ści w 
dniu 21 przeszłego maja

nar,
ашер

ірхве
жощ
№ c a
РѢХОЕ

(z M onitora W arszawskiego.)
K ró l postanow ił 12 maja, źekapellani, p rzy­

byw szy  do swoich korpusów, powinni bydź okaza­
n i całem u półkowi i w ykonać przysięgę, jak vfi-

_ p isk i, podań#-v J ego  C e ­
s a r s k ie j  Mości przez N a y ja śn iey sża  C esarzow a  
J eym ośc  M a r y ą  F e d o r o w n ą  G łówną Z w ierzch­
ność m ającą nad Domami w ychowania, Kassa za­
chowawcza będzie wydawać na pożyczkę życzą- 
cym srebrną m onetę na lat =4, na tey ie  samey osn l 
w ie,jak i assygnącye Państw a, z vvarunkiem: i)  źe m 
ew ikcyą m ajątku, na k tó ry  wydoje po 200 rubli as-, 
syg” - będzie w ydaw ać po 5o rub. srebr „ a na któryKomm 
wydaje po i 5o rubli assygn. bedde wydawać poda- 
wmeyszemu p o 4o rubl, srebr. na każdą r e w iz y ta  
duszę, 2)Zgodnie z praw idłam i dotąd zachowywane- 'l1
mi, ze św iadectw  na m ajątki dane w ew ikcyi na p5 'Йско
J . Y C Z K P  S I* P  П Г П # » Л 7 t r i n n o ł t ;  _ ;  „  1.  J  .  I ‘ * .  iżycskęsreb rney  m onety, nie będą w ydaw ane kopi- m 
je , w celu złożenia ich na ew ikcyą w podi 
dozwolonych. Zgodno S ekretarz J. Metel

Pozwolono drukować. Z  polecenia J W . W ojennego L itew skiego Gubernatora ~ 
A n d rzey  B licharski R zeczyw isty  R adca  Stanu i  K aw aler

cyn .

w Drukarni Jledafccyi.
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W iln o  dnia  5  sierpnia  v. 1. 1825 В.окщ

H О Б Ъ Я В Л Ё Н І  E.
Щ  Въ слѣдствіе повеленія Главно коман дую- 
,0 2 Арміею Господина' Генерала о т ъ  К ава- 
ііи и К авалера Граф а В и т г е к т т е іш а , ооъявля- 

еся о тъ  И н т е н д а н т с т в а  сей Арміи:
Въ К азенны хъ ІІал ат я х ъ : К іевской , П о-

‘іьской, Екатеринославской, Х ерсонской и въ 
’ссерабскомъ Областномъ П р ави тел ъ ствѣ , и- 
ііоіпъ производиться т о р г и  на п о став к у  въбу- 
'щемъ 1826 году п ровіанта , для всѣхъ войскъ 2и 
рліи, а именно пО примѣрному исчисленію:

Въ магазейны Подольской Губерніи:
М уки

сКаменецкій - - - - -  
"фрампольскій - - - -
Іір оскуров ск ій  - - -
іТѣшичевскій - - - -
Барскій - - - - - -
Винницкій
Лишинскій -  - - -  -
Брацлавскій -  - - - -
Тульчинскій - -  - -
Гайсинскій - - - - -
Джуринскій - -  ч - -
Могилевскій -  -  -  -
Ямпольскій - - ^ -
Раигковскій

9 ,б о о  —  
3,54о —
5,373 —
5,432 — 
5,о86 — 
5,582 — 
1,281 —
5,199 —

10,627 — 
9,545 — 
4,459 -  
4 ,24д —
2,522 —
І ,7і 3

ОльгопольСкій - - - - - -  5,432 ~
Б алтикій  
Г олованевскій

16,778
5,о4 і

O G Ł O S Z E N I E .
1. W  skutek rozkazu  Główno-Dowodząóegó 

ógą A rm iją Pana Jenerała  K aw alery i i K aw alera 
H rabiego W itgenste ina , ogłasza In tendencya te y  
Arm ii: .

W  Izbach Skarbow ych : K ijow sk iey , Podol- 
skiey, E katerynosław skiey , Chersońskiey, i  w Bes- 
sarabskim Obwodowym Rządzie, będą się odbywać 
ta rg i na dostaw ę, w  następującym  1826 roku  pro­
w iantu  dla w szystkich woysk 2giey A rm ii, a  m ia­
nowicie podług wzorowego w yliczenia:

Do magazynów Podolskiey Gubernii:
M ąki. K ru p .

Kamienieckiego . . . . . .  2 600 •— 806
F ram  polskiego • • • • • •  5 ,54g — 352
Proskurowskiego : : • • . б.Зу 3 —  5o5
Łetyczewskiego . . . . . .  5 43a —  607
Barskiego 5 086 — 4y6
W innickiego 5,582 —  621
Lityńskiego . . . . .  i . 1,281 — 119
B racia wskiego . . . . . .  6,199 —  48/
Tulczyńskiego . . . . . .  10,627 — 991
Haysińskiego . . . . . . .  9 545 — 925
D źuryńskiego 4,459 —  42ł
Mohilewskiego . . . . . .  4 ,24g — З99
Jampolskiego . . . . . . .  2,622 21З
Raszkowskiego . . . . . .  I ,7 i3  — 161
Olhopolskiego . . w . s . 5 ,4^2 —  5o8
Bałtskiego . . . . . . . .  16,778 —  і ^ З
Hołowaniewskiego . . . . .  5, o4 i  — 4у5,

В ъ магазейны К іевской  Губерніи:
У манскій - -
М ахновскій - -
Липовецкій - -
П яти го р ск ій  
Звенигородскій 
Черкаскій 
Чигринскій - -

-  5,682 —
- - - - 3.382 —
- - -  - 6,74g —
- - - - 5.930 —
- -  - - 6,900 ---
-  - - - 3,525 —
- - - - 2,646 —

626.
Зоб.
632.
556.
648.
Зо8.
з 4д.

Въ магазейны Херсонской Губерніи: 
Херсонскій . - - - - - -  16,126 —
Бериславскій - - - - - -
ІП е сте р ян ск ій  - -  -  - ■
Николаевскій - - - - - -
Очаковскій - - - - - 
Одесскій - - - - - -
Овидіопольскій - -  - - 
Тираспольскій - - - -
Дубоссарскій

2,670 
5,9 і 5 — 
і,о 5о — 
1,632 — 
В^боо — 

55о — 
8,299 — 
4,233 —

Въ магазейны Е катеринославской Губерній: 
Е катеринославскій  - - -  іо.Зоо — 97
Верхнеднѣпровскій - - - - * уЬо — 7
Н икопольскій - - - - -  4,оу і 38
А лександровскій - - - - -  45о —= 4
Орѣховскій - - - - - -  45о 4

Въ магазейны Бессарабской О б л асти : 
К и т е н е в с к ій  
Бендерскій  
А керманекій  
И змаильскій 
К илій ск ій ^  - 
Репнинскій  
ф орм озскій  
Л еовскій  
Вѣльцкій
БричанСкій 
Х о ти н ск ій  - 
А т а к с к ій

Н а сіи п о ставки

і 4 , д 5 д  —  і 4 5 і .  
1 3 ,7 1 В  —  1 2 9 2 .  

5 , 4 8 1 —  3 5 8 - 
7 , 5 2 3  —  6 6 2 .  
6 , 3 8 3  —  6 і 2 -  

6 8 о  —  8 о -
1 ,6 7 7  —  і 4 4 - 
2 , 8 2 6  —  З і З .  

1 5 , о д 8  —  1 З 9 9 .  
7 ,8 8 9  —  7 4 о .
7,75о — 705.

2 5 3  —  2 8 .
н а з н а ч а ю т с я  с р о к и

торговъ  во всѣхъ Губерніяхъ и О бласти  Б ес- 
J 5. втотэой 6, m пенни 7.- и пе-сараьскои первой э, в то р о й  о, т р е т і й  7. 

реіпоржки 9, 12 и окончательная іЗ  числъ о к т я ­
бря мѣсяца сего 1826 года.

Н а выш еозначенные сроки къ  то р гам ъ , ко-

Do m agazynów K ijow skiey G ubernii:
Umańskiego 
M achnowskiega . 
Łipowieckiego 
Piatihorskiego 
Zwienihorodskiego 
Czerkaskiego . .
Gzyhryńskięgo .

5 682 — 
3,382 —
6 749 —
5 g5o —
6 900 — 
3,325 — 
2,646 —

526
Зоб
632
556
64B
5o8
249

Do m agazynów Chersońskiey G ubernii:
AChersońskiego 
Berysław skiego 
Szesterjańskiego 
M ikołajewskiego 
Oczakowskiego 
Odesskiego 
Owidiopolskiego 
Tiraspolskiego 
Dubossarskiego

16,126 — i ,48 o 
2,370 — 2 2 5  
3,915 —  З67 
i ,c 5o — 98
1,632 — i 55 
8,600 —  800

55o — 48
8,299 -
4,253 —.

79°
397

Do magazynów E katerynosław sk iey  G ubernii:
Ekaterynosław skiego . . ; . io ,3oo —  973

760 — 70W  ierchniednieprowskiego 
Nikopolskiego . . . .
A lexandrowskiego . i  ̂
Orjechowskiego * . . *

4  071 — 
45o — 
45o **

Do magazynów Bessarabskiego Obwodu:
Kiszeniewskiego 
Benderskiego i 
Akerm aóskiego 
Izm aihkiego *
Kiliyskiego 
Rennińskiego .
Formozskiego .

4 Leowskiego 
Bielckiego . i 
B ryczańskiego 
Chotińskiegc .
A takskiego . j

Na te  dostaw y naznaczają się term iny  dla ta r ­
gów we w szystkich  G uberniach i Obwodzie Bes- 
sarabskim  : pierw szy 5, d rugi 6, trze c i 7, a prze­
targ i 9, 12 i ostateczny i 3 dnia oktobra tcraźn iey - 
szego 1826 roku . . ,

N a wyżey oznaczone te rm in y  na ta fg i, k tó re  m a ) |

14 950 - 1,431' 
ДЗ71З — 1,292 

5,48i  —  358 
7,523 - i .  662 
6,583 —  612 

680 — 80
1,677 — i 44  
2,826 — 5 i 5 

15,098 — 1,599 
7 ,8 8 ^ —  74o 

7°5
260 -i— 20
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ffilb®

зеинъ порознь, вы зы ваю тся желающіе съ вѣрны- się zyozący z pewnemi i dostatecznymi kaucyam  ^ staoie
ми и 'благонадежными залогами, кои будутъ при- re  będą przyjęte na zabezpieczenie pod rad  u vtm Я°РРе! 
н я т ы  въ обезпеченіе подряда н а н я т у ю  ч а с т ь  te y  jego częśc i, а na zabezpieczenie zadatk. iin ich °P‘
онаго, а въ обезпеченіе задаточной Суммы по ко- sum m y , na jey liczbę, oprócz ogólnych od ź
лйчесшву оной, кромѣ общ ественныхъ отъ«Дво- madzen" szlacheckich " dostaw , k tóre zośtajJ^^^odji

ой-
roku й

р я н ет в а  поставокъ , ко то р ы я  о ст а ю т ся  во всемъ wszystkierp na praw idłach w Ukazie Rządzą 
на правилахъ въ Указѣ П равительствую щ аго Senatu 28 julii і 8з 5 roku w yrażonych. • 
С ен ата  28 Ію ля 1828 года изображенныхъ. * Szczegółowe wyliczenie, wiele do którego ^

Опредѣлительное исчисленіе, сколько въ ка- gazynu należy dostarczyć prow iantu, i warioGa^J
кои магазейнъ должно п о став и ть  провіанта, и będą objawione przy targach .
кондиціи, будутъ  объявлены при торгахъ .

П редварительно И н тен д ан тское  Управле­
ніе , именемъ Господина Главнокомандующаго 
Арміею, обѣщ аетъ црправный платеж ъ на сро­
ки, безостановочный пріемъ поставокъ и о т в р а ­
щ еніе всякого рода притѣсненій .

Генералъ И н тен д ан тъ  2 Арміи Ю тневскій .

Ыіпе: ааі!
U przednio In tenden tska A d m in istrac ja , ів i j u 0 

niem  Pana G ł ó w  no-Do wodzącego A rm ia za pet ^ " • u  
aku ratną  w ypłatę w term in ie . bezzwłó^zne p; łc1SI?. 
jęcie dostaw, i oddalenie wszelkiego rodzaju Ф PeW , 
sku. inaydłi®

Jenerał In tenden t 2giey A rm ii Juszniewsk perswazy
M i Ш  

fwanj, 1 ■
t .  Od Litew sko W ileńskiego Gubernial- ny zjazdu do miasta Krasławia w roku nasrczon?

wikcyi,nego Rządu ogłasza się, iź na uzyskanie nale- pnym 1826 januaryi 9 dnia zdeterminowa 
in ych  W ileńskiey Magistraturze Pow szechnej dopełniając reguły i prawidła Remissy o ta eD1(,ey u 
O pieki przez Hrabiego Lotryka wziętych spo- wym  rozpoczęciu Sądów Taxatorsko ExdyV\które}
iobem  pożyczki 1269 dukatów holenderskich żorskich przez niniejszą awizacyą w Gazę |b̂ ł' JI 
a liczącem i się od r. 1822 procentami i prze- Kuryera Litew skiego całą P o w s z e c h n o ś ć
term inem , przeznaczono na przeciąż z publi- wszystkich interessowanych do massy funtazem 1 
cznych targów , oddany na ewikcyą majątek szu zeszłego J W . Seweryna Hrabi Piatt' Wincei 
jego M artiniszki z 7З poddanemi płci m ęzkiey zawiadamia z tym  ostrzeżeniem, iżby każałtl m̂ a
duszam i, w  tuteyszey gubermi w  Szawelskim  
pow iecie położenie mający; azatem życzący ku­
pić takowy majątek, zechcą przybyć do tego 
Rządu na oznaczone powtórne terminy : iszy  
16, agi 18 następującego ybra, a 3ci i ostate­
czny w e trzy miesiące od dnia wydrukowania, 
które poźniey nastąpi w  Sanktpetsrsburskich 
albo Moskiewskich gazetach 
i 8a5 roku.

Sow ietnik A. Łazarowicz.
Sekretarz i Kawaler K leyst,
Naczelnik Stołu Kowalenok.

z K redytorow dopominek z ja k ie g o k o lw ł* r f  
względu do przerzeczonych Sukcessorow i i l̂ atwia c 
majątku regulujący, kopią spraw i kompor; 
cyą do kancellaryów Ziemskich Dubneburgski >G

lił obźałł. 
o same 8

lub Dziśnienskiey od 25 augusta teraźn iejsiŁi8VVlcl1
go roku złożył, a na powtórnym ostatecznj10o \ \
zjezdzie z dowodami dopominek jego usprawf^1? o ra j

Dnia 29 julii dliwiającemi do Sądu Taxatorsko Exdvwiz 
skiefgo w mieście Krasławia czynność sobie p 
leconą od 9 januaryi 1826 roku exekw ow

J c i c musi

powinnego, przybyw ał, gdyż na n ie ja w ią cy fĆ 4 ( 
się do swojego Sądu u t r a tę  rzeczy czyli am iemienist 

—  syą Remissą Sądu Głównego zdeterminował ‘ГО  *
1. Sąd Taxatorsko Exdywizorski za R e- rozciągnie. Datt. roku 1826 julii 16 dnia Ш  w 

tnissą Sądu Głównego Cywilnego Departamen- Drydzmuyźy. dwór
tu  W itebskiego w roku teraźniejszym  1826 Floryan Chrucki Prezydujący Exdy wizo iał za
mca maja 27 dnia zapadłą, dobra nieletnich P . Z. P. P . ;dy uwa;

Ludwik Makowiecki Exdywizor. І0Іаг doi
Justyn Chomski Podsęd. Z. P. W ileysk.Ex Vetn w I 
Zgodno z postanowieniem i protokułe . aatyę*a 1 

Sądu Taxatorsko Exdywizorskiego świadcz :iA ch 
Sądu Głównego Cywilnego Departamentu W i- 
łebskiego i Exdy wizorskiego Rejent W in c e i116 
ty  Petryśzcza. eh opiel

JW W . Adama i Seweryna braci oraz Zofii sio­
stry Hrabiów Platerów Sukcessorow zeszłego  
J W . Seweryna Hrabi Platera Chorążego po­
w iatu  Dzisnieńskiego Drydzmuyźę w W iteb­
sk iej gubernii Duneburgskiego powiatu, dom  
murowany w  mieście K rasławiu, i  W ianużę 
w  M ińskiej gubernii Dzisnieńskiego powiatu  
położenie mające, na T axę Exdywizyą docze­
sną, tudzież wszelki ruchomy na wieczność do 
rozdziału przeznaczającą, za przybyciem do

folwt 
tłem ma

2. Niźey podpisany Krystyan Penko o u wproi 
majętności Drydzm uyźy w mieście Krasławiu grodnik rodem z Meklemburga powracając en mon 
dom i tęż  majętność po urzędowym zinw en- z Rossyi- gdzie zaymował się przez lat 4 słc L°biety 
towaniu w  Rządy administracyjne poruczył, ib ą  ogrodniczą uwiadamia powszechność: I -dolne; ] 
kopią HpraW i komportacyą wszelkich doku- ma zamiar przyjąć w tych stronach cbowiąze Me n 
m entow  i  ruchomości na rejestrze tak na nie- ogrodnika, czy to dla założenia nowych ogro 
letnich wszelki fundusz i de bita na nich spa- dów lub też dla należnego utrzymania i do llezgodi 
dłe w yśw ietlić powinną, jako tez na kredy to- zerowania dotąd exystujących. Przy tym  do -2enia, 
rach wszelkich dokumentów, obligow, kart, nasza, iź niżey podpisany ma mieszkanie \  n 
w exlow  i rozrachunków, dopominki i ogulną m ieście Gubęr. W iln ie w domu W . Gaina n M  lali 
massę kredalną wykazać zdolnych, na wzaie- Zarzeczu pod N. 5 6 1 położonym. D att. roki W  j 
mną wszystkich stron instancją przeznaczając 1826 julii 28 dnia. eźak
sześciotygodniową persystencyą z wolną kom- Chrystyan Pencko. №lnie
munikacyą pomiędzy stronami w kancellary-
ach powiatowychDuneburgskiey i Dziśnienskiey a. O świadczenie w  sposobie remanifestt «о\ѵПу
zakreślił, juryzdykcyą Sądów swych z Drydz- przeciwko W W . JPP. Balbinie z D z ie ź u k ó #  
m u yiy  do miasta Krasławia w Dunebnrgskim Rottm. T rockiej matce, Annie primo voto Go
pow iecie położonego przeniósł, termin powtór- lejewskiey, ad presens Gosniewskiey Kormor eine

Pkarki
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v P tu  W iłk o m ie r., T e re s s ie  i Ju s ty n ie  w  p a n ie ń ­
scy) skim  stan ie  zosta jącym  có rkom  R o tm is trz ó w - 

nom  Ilo p p e n o w e y  i H o p p e n ó w n o m , z do k ła- 
dem ich  op iek i, w  im ien iu  W , J P . S tan is ław a  
H o p p en a  b. A ssesora S ądu  N iższego Z iem . W it ­
kom . w  o d p o w ied z i na  ich  o św iad czen ie  w  d a ­
cie ro k u  idącego , i  m ca dn ia  19 do A k t Z iem . 
W ileń . ing rossow ane a  eo ru n d em  20 tegoż m ca 
do G a ze ty  K airy  e ra  L itew sk ieg o  W ileń sk ieg o  
podane: żałłcy  d e lto r w ezw an y  w  t .  i 8 s 5 do 
u k ład u  o a k to rs tw o  G ieczan  p rz y b y ł jako szczy ­
cący się k u zy n stw em  i p rz y ja źn ią  obza łł., a bę­
dąc pew ien , że sw o jem u  sposobow i m yślen ia  
znaydzie o b ża łn e  o d p o w ied n em i, n a  ich  prośby  
i p ersw azy e  obecnych  o p iek u n ó w  , sk ło n ił się 
nabyć folw ark  G ieczan y , opuszczony , zd eze lo ­
w an y , z liczbą duszj 7 p łci m ęzk iey , n ieo g ra ­
n iczo n y ., a  n aw e t n ie p o trz e b o w a ł u s tro n n e y  
ew ik cy i, pon iew aż to  w szystko  d z ia łd s ię  w w za- 
jem ney  ufności, zo sta ła  podana tab e lla  d ługów , 
na k tó re y  pom ieściły  się  m iędzy in n em i sam e 
obźałł. H o p p en o w a  matka* i  T e ressa  o raz  J u ­
s ty n a  cóki H o p p en o w a  i H o p p e n ó w n y f łącząc 
razem  i m a ło le tn ich  sukcessorow  zeszłego  ś. 
p. W in cen teg o  H o p p e n a  b ra ta  rodzonego  o b -  
źa łł. m ęża, i  oyca czy li ic h  s try ja ; ia łc y  w ięc  
d e la to r p ro s tą  idący d ro g ą , n iem y śla ł jak  ty lk o  
u ła tw iać  obow iązk i p rz ez  sieb ie p rz y ję te , p ła ­
cił obżałł. p ro c en ta  p ó ty  póki n a  p rzy jęc ie  c n e ­
go sam e się zg łaszały ; op łacił m ało le tn iego  S ien ­
k iew icz a , k tó re m u  należało  ru b li sr. 1070, u sp o ­
k o ił ru b li sr. 180 U r. S ew ery an o w i H o p p en o - 
w i, o raz  dalsze, a  m iędzy tćm  ca łą  siłę  o b ró ­
cić m usiał na e rrek c y ą  zn iszczonego fo lw a rk u  
© ieczan, i zap o m o źen ie  o raz  now e o sied len ie  

r'7 “; w łościan; w y k u p ił od U r. Józefa O d y ń ca  b. P r e ­
zyden ta  G rodz . T ro ć . dw óch  gospodarzy  z ich  
siem ienistością, i  ty c h  zapom ogłszy  d o b y tk iem , 
u p rzężą  i o d z ien iem , o raz  zasiew em  w szelk im , 
osadził we w si W iłk o k iem iu , n ad to  lu b o  m iał 
w e d w o rze  19 dusz ro boczych  i u d z ie ln ie  m u ­
siał za  g o to w e p ien iąd ze  dostaw ać najem nika, 
gdy u w a ż a ł że ro b o tn ik a  n ie s ta je , z w olnych  
bo jar d o k o m p lefo w a ł jeszcze d w ie  c h a ty , s ło ­
w em  w  p rzeciągu  ta k  k ró tk ieg o  czasu od d a ty  
nabycia fo lw a rk u  G ieczan , zfo rm ow ał dym ów  
ciąg łych  pańszczyzno  w y ch  7, a  ob jął ty lko n ie -  
w ięcey  jak  3 , i to  z u p e łn ie  w yn iszczonych ; 
n ie było innego  p ro jek tu  ze s tro n y  ob źa łch  i 
ich  o p iek u n ó w  jak  ty lko , żeby  źa łcy  n ab y w a­
jąc fo lw a rk  rzeczony , po łączy ł się razem  w ę ­
złem  m ałżeńsk im  z k tó rą  z obźa łłch , i  w  tćm  ce­
lu  w p ro w ad zo n o  za łłgo  w  ku p n o  n ie żądając w  
te n  m o m en t go tów ki, ile  k iedy  obźałłne  jako 
k o b ie ty  sam e gospodark i u trzy m a ć  n ie  by ły  
zdolne; lecz jak  pow szech n e  je s t p rzy s ło w ie  
„ se rce  n ie  ch ło p iec  rozkazać  n ie  m ożna .66 Z a łcy  
u w aża jąc  te m p e ra m e n t obźa łłch  ze sw oim  cale 
n iezgodny , jak  n ieu cz y n ił o sta teczn eg o  p rz y rz e ­
czen ia, tak  n ie  w id z ia ł p o trz e b y  now ego d la 
sieb ie nabyw ać k ło p o tu , p o zn aw szy  p rz e to  o b ­
źa łł. tak ie  źałłgo  p o stan o w ien ie , po czę ły  p rzez  
ró żn e  sposoby czynić u p rz y k rz e n ia  ta k  dalece, 
że źa łcy  w p a d ł w chorobę , w  k tó re y  i dziś w 
W iln ie  siedząc b ierze  ciąg łą k u racy ą . Skład  o - 
k o licznośc iow  z m itrę ź y ł załłgo  fundusz su m - 

.jo m ow ny , P o d k o m o rzy  P tu  W iłk o m ie r . S iesicki 
in’^  n iesp o d ziew an ie  w ra z  po nabyciu  p rz ez  źałłgo 
:11‘q fo lw a rk u  G ieczan , te n  św ia t p rz e g n a ł, w ięc  na- 
1 °гд1( leźne  od n iego  do ru b li sr . 4 ,000 n i e ś c i ą g n ię t e j
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d a lszy ch  k re d y to ro w  góro  6,000 ru b li  sr. d la  
czasów  k a ry s ty y n y c h  p o dobn ież  d o tąd  n ieo d e­
b ra n e , fo lw ark  G ieczan y  z ło ta  n ie ro d z ił, ow szem  
od d a ty  n ab y c ia  c iąg łe  by ły  aw an se  z g o tó w ­
k i na  u lep szen ia  go sp o d ark i opuszczo n ey , n a  
o p ła tę  p ro c en tó w  i n iek tó ry c h  k re d y to ro w , a  
w reście , n a  sam e u trz y m a n ie  c z e la d z i, n ak o - 
n iec n a  osadzen ie  n a  now o 4 ch ch a t, m iędzy  
tem  w szakże źa łcy  D e lto r  ro z p a trz y w sz y  się 
d o k ła d n ie , i w e jr z a w s z y  w  s tan  ogó lny  in te -  
ressow  na tem  fo lw a rk u  o p a r ty c h , gdy zn a laz ł, 
że m a ło le tn ia  G ie r tru d a , i Ju lia  sio stry , b ra t  J e ­
rzy  S ukcesso row ie zesz łeg o  H o p p e n a  S to ln ik a  
b. w s p ó ła k to ra , i  d z ied z ica  n ab y teg o  p rz ez  
źałgo fo lw a rk u  G ieczan , do tąd  bez źad n ey  zo ­
stając op iek i, u trz y m a ią  się na  łasce  i d y s k re -  
cyi obżałnych, a do rą k  ich  w sięka ją  p ro c e n ta , 
i  w eszły  już  n ie k tó re  sum m y zesz łem u  W in ­
cen tem u  H o p p e n o w i n a leżn e  od  w ie lu  osób. 
W e d le  te s tam en tu  zaś sw ego s try ja  zeszłego  
ś. p. W ik to re g o  H o p p e n a  R o tt.  T rg o  m ęża , i  
oyca obża łnych , m ają ty lk o  sobie p o stąp io n y ch  
zł. poi. 10,000 w te n c z a s , gdy  oblig  czy ta n y  
p rzez  U r. S eW eryana H o p p e n a  S ędziego  G ra n . 
W ilk o m , w y św ieca , źe  zesz ły  W ik to ry  H o p -  
p eu  b ra tu  sw oiem u, a  o y cu  n ie le tn ich , b y ł w i­
n ien  cz. zł. 700, op rócz ty c h  co za  ró ź n em i 
k a r te c z k a m i, i  w  W iln ie  i  u  źosielskich  o ra z  
in n y ch  żydów  o b ża łn e  sam e p rzez  się  po  od­
b ie ra ły . Co z czasem  m oże ściągać o d p o w ied ź  
p ra w n ą  z fo lw ark u  G ieczan , p ro p o n o w a ł o b źa ł-  
nym  źe k a p ita ł  d la  ty ch że  m a ło le tn ich  p o w i­
n ien  pozostać na p ro cen c ie , zaś co do P a n ie n  
ł ą r e s s y , i  Ju s ty n y  H o p p e n o w ie n , p o n iew aż  
źałcy w szedł w  u m o w ę o sp rzed aż  sw o iey  sch e ­
dy z exdyw izy i S iesick iego  P odkom . w ięc  p ro ­
c e n t tego roczny  z g ó ry  za liczał, a  k a p ita ł  n a  
p rzesz łe  k o n tra k ta  oddać zap ew n ia ł. O b ź a łn a  
H o p p en o w a w y ex cy p o w aw szy  re zy d en c y ą  do­
ży w o tn ią  w  fo lw a rk u  G ieczan , a  p rz e to  n ie p o -  
trzeb u jąc  k a p i ta łu , zgadzała  się n a  ex o lu cy ą  
onego do la t  dw óch , to  je s t do  ro k u  1828 a  do 
teg o  te rm in u  p rz e s ta w a ła  n a  procen tow aniu*  
Z  tak ich  w ięc  pobudek  u czy n io n a  u m o w a w  
m iesiącu  m aju  d n ia  16 o re scy ssy ą  z o s ta ła  
e trz y m a n ą , co je s t n iem y ln y m  p rzek o n an iem , 
bo źałcy  lubo podpisał, n ie  u ż y w a ł ied n ak  od  
sieb ie p ie c z ę ta rz y , i  n ie  p rz y z n a w a ł o n ey  w  
A k tach  T ro ć . O b ża łn e  p e łn e  p ro jek tó w , i  ch ę­
ci do k ro k o w  p ro cesso w y ch  zasięgając p rz y -  
tem  ró żn y ch  u s tro n n y ch  ra d , p o z o s ta łą  w  r ę ­
k u  sw oim  p ro ie c t ire  u czyn ioną  a ssek u racy ą , 
w ezw aw szy  do: oney  m im o w iedzy  źa łłgo  n ie ­
p roszonych  , i źa łm u  n iew iad o m y ch  p iecz ę ta ­
rz y  w p ro w ad z iły  on ą  do a k t  Z iem . W ile n . 
sądząc źe p rz ez to  u p o w ażn ią  sw oie  za m ia ry , 
k tó re  są w y tęż o n e  n a  k rzy w d ę  źałgo  , ażeb y  
m ają tek  u lep szo n y  z pow iększoną lu d n o śc ią  
odebrać  bez p o w ró tu  w sze lk ich  nak ładów , bez 
zw ró cen ia  ża łm u  d łu g ó w  n ie k tó ry c h , ju ż  o- 
p łaconych , i  bez re g a lizo w an ia  in n y ch  szc ze - 
gu łów . ‘Z  tak ich  ted y  pobudek  źałcy  w y ra ź n ie  
d o tk n ię ty  p rz ez  obża łnych  i p u b lik o w an y  p rz ez  
G a ze ty  w esp ó ł z p o łączen iem  ich  O p iek u n ó w , 
O byw atela  d o s to jn y c h , k tó ry c h  o p in ija  w n iczem  
n ie  skażona, n iesłu szn ie  pom ow iuną p rz e z  o b - 
źałn-ych z o s ta ła , n iże li w ięc  źa łcy  oczew isc ie  
pow szechność p rzek o n a  o sw o iey , i  ty ch że  ic h  
O p iek u n ó w  n iew in n o śc i,a  udow o d n i o m y ln y c h  
s to su n k ach , n in ie js z y  rem an ife s t zap isu je  w A t
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k ta  Z iem . W ile ń sk ie  i  tak o w y  um ieszczając 
w za jem n ie  do G a z e ty  K u ry e ra  L ittg o  W ile ń ­
skiego o strzeg a , żeby  n ik t tak  w  u k ład  o d z ie­
d z iczn y  źaigo fo lw a rk  G ieczany  z obźałm i n ie  
w ch o d z ił, jak  tez  ró w n ie  obligow  ia łg o  od ob- 
ia łn y c h  n ie n a b y w a ł, pon iew aż te  z w ie lu  
w zg lądów  są pod k w e s ty ą , i  iedyny  stanow ią  
fundusz n a  ew ik cy ą  tak  o zaw odną w yprzedaż 
G iec zan , jak n iem niey  na odpow iedź d la m a­
ło le tn ic h  sukcessorow  zeszłego W in cen teg o  
H o p p e n a  S to ln , bez źadney  O piek i zostających . 
D a tt .  1826 ro k u  m ca jn lii 28 dn ia. T ak o w e 
ośw iadczen ie jako  A k to r w łasn ą  podpisu ją ręk ą .

S tan is ław  H o p p en  b. A ssesor Sądu 
N iższego Z iem skiego  W iłkom iersk iego .

R o k u  1826 m ca lip ca  2 8 dnia. P rze d  A* 
k ta  m i Z iem sk iem i P t tu  W ile ń sk ie g o , s taw ając 
osobiście W J P . E ra z m  K opeć  O św iadczen ie 
w esp ó ł z R em an ifestem  p rz e z  sam egoź A kto­
r a  podp isane do p ro t  oku ł u  w pisać podał.

P rzy ją łe m  Ja n  Z ienkow icz R eg . i K aw ale r.
R o k u  i 8 s 5 m c a ju li i  28 d. podług te y  k o ­

p ii z o ryg inalnego  w yp isan ey , T akow y  R em a- 
n ifest p rzec iw k o  um ieszczonem u w G azecie K u ­
ry e ra  L i t t .  M anifestow i, że w  teyże  K u r . ,L it t .  
R ed ak cy i m oże|bydź p rzy ją ty m  i  do G aze t um ie­
szczony pośw iadcza, Z iem . P tu  W ilengo  P isa rz  
O rd e ru  ś. S tan is ław a  K a w a le r  Józef O iszański.

upadek, jak niem ney i sam obźałny H oppen zna 
jąc siebie bydź niezdolnym  do uiszczenia sią w 
tem  w szystkiem  do czego sią p rzy  nabyciu zobo* 
■wiązał, nag łos w ołających s ie r o t ,  bez sposobu
d o  ż y c ia  z o s t a w io n y c h ,  i o p ie k ą  s z c z e g ć l n i e y s z ą  w ,terwca 1
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3 . Oświadczenie imieniem W W JP P * Balbi­
n y  z D zieszukow  m a tk i, A n n y  pierw o Goleje- 
w skiey Prezyd. ad praesens Gośniewskiey Kom. 
W iłk o m ie r ., Ju sty n y  i T eressy  w panieńskim zo­
stających  stanie c ó rek , Hoppenow R otm . Troc­
k ich  w assystencyi p rzyzw oitey  opieki czynią­
cych , przeciw ko W JP an u  Stanisław ow i Hoppe­
ro w i b. Asessorowi Sądu Niższego ptu W iłk o ­
m ierskiego , z następnych zanosi sią pobudek: 
M ając żałce delatorki dziedziczny swóy folwark 
G ieczany zwany, w  powiecie T rockim  le ż ą c y , z 
powodu naydujących sią na nim  długów , i dla 
w łasney w  dalszym życiu spokoyności, gdy posta­
now iły  w ybyć ony w iecznością , obźałny S tani­
sław  H o p p en , pierw szym  będąc ambientem do 
k u p n a , um ówiwszy się z żałcem i o aktorstw o te ­
go m ajątku , po odstąpieniu przez m atkę Balbinę 
Hoppenowę Rotm . dożywocia na nim, przy jął na 
się do opłaty długi na tabelli sobie podane , a na 
restancyą, ta k  na imię sam ey żałcey Balbiny H op- 
p en o w ey , jako też  jey dwóch córek le re ssy  i 
Justyny  po osobno z term inem  rocznym  do opła­
t y  w ydał oblig. W  skutek jakowey um owy, 
m iał obźałny Hoppen w  roku  182З stycznia 18 
dnia wydane E or. 19 w Ziem skie T rockim  p rz y ­
znane praw o wieczysto przedazne, za k tórym  gdy 
w szedł do posesyi folwarku G ieczan , po w y trzy ­
m aniu przezeń rok  cały , summy należney za o- 
bligami żałcym  nietylko w term inie zakreślonym  
n iepow rócił , ale naw et w  odbieraniu zaledwo 
cząstkow em  do dnia 2З apryla idącego roku p ro­
cen tu , mając żałce w ielką trudność, i jak z in te­
resów  obżałgo H oppena uważają, iż nigdy summy 
sw ey ściągnąć niebędą m o g ły , a w ięcey że do 
tychczas żaden z kredytorów  na tabelli podanych 
niejest zaspokojonym , żałce zas uważają siebie i 
łi dziedzictw a m ajątku G ieczan , i należnych od 
obżałgo summ ogołoconem i, nieinaczey wnoszą, 
i i  obźałny Hoppen nabył dziedzictwo bez pienię­
dzy, a ty m  sposobem w plątaw szy żałcych (bydź 
m oże pospołu z opiekunam i żałcych zbytnią o do­
bro  ich przejętych troskliwością) w interessach, 
ciągłem i uwodzi dek laracyam i, skutku onym w  
naym nieyszym  punkcie dotychczas nieuczynił. I 
gdy żałce widoczny m iały  przed oczym a swemi

opatryw aniu  potrzeb, przez nowo nabyw cę zaję 
ty ch  , po wzajemnym obrachunku skłonił się do 
odstąpienia ak to rstw a folw arku G ieczan , iw ro *  
ku  idącym  1826 maja lG d a tn y , a 20 julii vv 
ak ta  Ż ierpstw a W ileńskiego w prow adzony, wy­
dał dokum et re scy sy in y , m ocą którego zrzekł 
się dziedzictwa, i w przeszłym  m cu junii prawo 
przedażne z ak t elim inować, i pow ró t in trom issyi 
zadeklarow ał. Lecz mimo szczere swe na tym 
dokumencie w yznanie , gdy dziś skutków  on ego 
n iedotrzym ał , owszem przeciwko niem u m ówić a a ^  
zdaje się, i przy dziedzictw ie tak  łatw o nabytym  
u trzy m ać  się ż ą d a , a co ru in ą  żałcych sytuacyi 
bydź może, żałce deltrk i przez ninieysze oświad­
czenie zapowiadają , i razem  ostrzedz czują się 
bydź w  obowiązku, iż jako obźałny Hoppen nie­
do trzym ał w arunków  w prawie opisanych , id o  
uzupełnienia cnych iż niejest zdolnym , p rzez do­
kum ent rescysy iny  sam to  w yznał, tak  o powrót 
dzidzictw a m ajątku Gieczan, w  skutek ostateczney 
m iędzy sobą z a w a rte y , a p rzez  obżałgo niedo- 
trzym aney  um ow y , oraz we w szystk ich  z tego 
źródła w ynikłych okolicznościach rzecz w  Sądzie 
w łaściw ym  mieć będą, aby z obźał. Hop penem nikt 
w  układy o dziedzictwo folw arku G ieczan nie- 
wchodził, żadnych na ew ikcyą tego m ajątku pie­
niędzy  n ied aw ał, poniew aż ta k  te  długi, które 
czasu jego w  G ieczanach posessyi zaciągnięte, 
jako i po tem  żałcych oświadczeniu zaciągnąć się 
m ogące, że w  żadnym  względzie do tego m ajątku 
referow ać się niebędą m iały praw a, przez ninieysze 
oświadczenie ogłaszają. D at r . 1826 mca julii 19 d.
Teressa H oppenówna R otm . Ju sty n a  Hoppenówna.

Roku 1826 m iesiąca julii 20 dnia przed ak­
tam i Ziem skiem i p tu  W ileńskiego staw ając oso­
biście W W JP P . Teressa i Justyna H oppenów ny 
Rotm . , ninieysze oświadczenie w pisać do p ro to - 
kułu podali i one^w tym że protokole w łasnoręcznie 
podpisali. P rzyjąłem  Jan Zienkowicz W . Z. Rejent.

R o k u  i 825M m c a  ju li i  2 1  d n ia  R e d a k c y a  m o ­
ż e  u m ie ś c i ć  d o  G a z e t  K u r y e r a  L i t e w s k ie g o  p o ­
ś w ia d c z a m  P r e z y d e n t  Z . W  i le ń .  M ic h a ł  S a w ic k i .

Ine rąb 
w łasa 
nia wV 
ich pc 
zedttiio

Ш  
6 d/i 

lasów 
funtem 
I=i a) 
lo l\w 

0. n

:a

fcnesto 
ym (Ti 
' sitro\

GgłOSZ
enta i

rwszyi
lasów

5 Sąd Z iem ski P o w ia tu  Judzk iego  za jąw szy  
się  ro zd z ia łem  m ajętności R adziw oniszek  w ty m ­
że  p ow iec ie  leżącey  i dalszego w szelkiego fu n ­
d u szu  W  Józefa N a rb u tta  S ta ro s ty  T ra b s k ie -  
go n a  satysfakcyą k re d y to ro rn  cnegoż o d d a­
n y ch , po p rz y s tą p ie n iu  do czynności w  ty m  
obiekcie na  dn iu  jo idącego m iesiąca  ju lii  i 
ro k u , o raz  po ro z w ią z a n iu  k w es ty  o w akces- 
so ry y n e m u  sto p n io w i w ła ś c iw y c h , te rm in  po­
w tó rn e g o  za ięc ia  się, d la u k o ń czen ia  p rzed się ­
w zię teg o  dzie ła , w  m ieście sądow ym  L id z ie  na  
d z ień  26 sep tem b ra  tegoż ro k u  odłożył. Z tą d  
gdy w  o sta teczn y m  ro zb io rze  sp ra w y  pod ług  
p ra w a  i zak reś len ia  u rzęd o w eg o  atnm issya n ie -  
ob jaw ionych  p re te n sy ó w  k u  zap isan iu  s łu szn ą  
i p rz y z w o itą  bydź się okazuie; p rz e to  ab y  n ik t  atei1 
nie w iadom ością o pom ien ionym  k o n k u rsie  n ie  
sk ładał się, n in iey szą  do G a z e t K u ry e ra  L i t tg o  
d la  trz y k ro tn e g o  zam ieszczen ia  podaie a w iz a -  0 
cyą. D ziało  się w  L id z ie  ro k u  18 a 5  m ca ju lii l ó d .

S tan is ław  A dam ow icz P re z . Z . L . K a w a le r .
L u d w ik  B ieliń sk i S ęd z ia  Z iem ski L id zk i.
S ędzia  Z iem . P tu  L id z . i K a w a le r  S k in d e r.
Jó ze f H e n z e l S ęd z ia  Z iem sk i P tu  L id z .
Jak u b  R ó źy c  H a lick i P is a rz  Z iem . L id z .
Fabian Szukiew icz R egent.
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DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N.
W iln o  dnia  5  sierpnia  v. s. R o ku . i 8 a 5

U  k а  г  у  R fz  ą d * ą c e g o  S e n a t u .  w  spólnem  w ład an iu  o b y w a te li i  w łościan  akar-
O n ie z u ło c tm /n  doprow adzeniu  do ścisłego  bow ych zo sta jący ch  , n a leż y te  ro zp o rząd zen ie- 

»/k<mama U ka zó w , pod  d. d la tego  te ż  ^
b czerwca. 1799  » ib  sierpn ia  ł 8 o4  roku, w zg lę . by w ate jo ro , an i w łościanom  m, w łasne ich  po- 
d; m, r o te r̂ mp en ia  Obywateli m a ją cych  wstęp trz e b y  rą b a n ia  d rz ew a  na g ru n ta c h  ап0!пГ«о

1 ' Г  *“ "■
W ed le  U b , u  JE G O  C E S A R S K IE Y  M O - dku  zaś e d y b ^ k S r T b  ^  8SU L T  p rZ y p a '  

SCI, R ząd zący  S e n a t na  P o w .z e c h n e m  z e b ra -  lasu  „ad  c z ^ j e y
m u D e p a r ta m e n tó w  M o r a w s k ic h  s łu ch a li rżen iu  o b o w iązan ą  b id z ie  za p rz e c h ó d T a c a T  
w y c ą g u  sp ra w y , n a  p rz ed s taw ien i*  P. M in i- lo ś ć , z ap łac ić  p ien iędzm i pod ług  ocenien ia- 
stra S k a rb u  o te in , jak i nak ładać s z tr a f  za . . .  sz tra fó w  zaś za  tak ie  w y rąb an ie  n ie  n a leży  u -  
m owoine r ą b a m i  d o p ełń ,o n a  po raz  d ru g i i zysk iw ać. C o zaś do w y rw a n ia  la m  na g fu n l  
trz e ć , na g ro r ta c h  .p c ro w , ze sk arb em  u le -  ta ch , pod sporem  bodących, te d y  w  te y  rz e c z y  
g fyrh , ló w m e z  v lasach  -p o ln y ch  albo  p rz e z  jak  postępow ać z rąb iący m i, i jak i s z t r a f  u z v -  
szn u r (чрезподоснаго) p o ja d a n y c h  p rzez  w ło - skiw ać, je s t w p raw ie  w y ra ź n e ’ p o s t a w i e n i ! *  
s c a n  sk arb o w y ch  z oby w a ie lam ,, R o z k a z a l i :  D la teg o  w szystkim  R ządom  G u b e rn U ln y m  po-' 
R ządzący  S e n a t ,  p o  ro z p a trz e n iu  w y łożonych  no wić za lecen ie  o m ezw lócznem  d o p ro w ad zen iu  
w  p rz ed s taw ,em u  i  M im .t r s  S k a rb u  p rz y -  p o m ien io n y ch  N a j w y ż s z y c h  U kazów  pod 
czy n , w zg lędem  u zy sk an ia  sz tra fo w  za  sam o- d. 6 cze rw ca  n o n  i ffc o /  * t

: ‘1: т ьГ ’i r “ T p” ™  * • » 1 *™ -'-  ó z r , t t g z
c, w  W h  spóloego  albo  p rzez  szn u r p o s,a - S k a rb u  uw iadom ić p rzez  U kaz D n ia  ł y
dam a w ło s c a n  skarbow ych  z o byw ate lam i , i lu teg o  , 8 ,5  roku . (Z  Powszechnego Z ebrania  

,po  ,ch  p o ró w n an iu  z m ocą is tn ie ją cy ch  na te n  D epartam entów  M oskiewskich.) 
p rzedm io t p ra w , zn ay d u ie , i e  M а у w у ż s z e -  '
m i U k azam i ro zk azan o : i) ro k u  1799 c z e r-  .................. .
wca 6.d n i a :  „ O b y w a te l i ,  k tó rz y  m ają w stęp  O zaleceniu w szystkim  Izbom Skarbow ym  ż
do lasów  sk a rb o w y ch , a lb o  co k o lw iek  spólnego C yw ilnym  Gubernatorom , i ib y  w szystkie  w  c ^ ó i
z g ru n tam i skarbcowemu , bez z w łók i ro z e ra n i-  nośni чпти>ѵ ™ л* J  J , w  сь 0і- , . ■ , o 1»"* nosci spraw y, co do przyym ow onia  rekrutów  od-
czyc; 2) pod  d n iem  ib  s ie rp n ia  iS o 4  ro k u : hvu,nłv  ™ , ’ 0(1л г t i , У  ® У  ria pap ierze herbowym* wartości ru —
„do z ło zen ta  p rzez  o b y w a te li p ra w  na dziedz ic- blowey J
tw o  n azn aczy ć  p rzep isan e  p ra w em  te rm in y , . W ed ie  U kazu JE G O  C E S A R S K IE Y  M O - 
p rzestrzeg a jąc , izby  w zd a rze n iu  zw łók i z w iń -  e n  r> с . л а о м ы  m u
n y m i  w tern p o stęp o w an o  było  podług* z r ip e ł-  У ягЛ  l i r r ML' n? 6 нсЬаЦ ra p o r tu  P a n a
ney surowości* bez naym nieyszego  pofo lgow ania: tra n y c b  w k f ó r  łn is te rJ um  ®Pra w  w e w n ę -
3) pod dn iem  5  c z e rw c a  , 8 o 5 І  w  oddzia łach  2  f  ° иЬеГПаІОГ ’ У
pierw szym : „ ż eb y  w ła śc ic ie le , m ający  w stęp  do  т е Г о п п г Г  ^ ’ W Prz e d sU w ie n l“  swojfem 
do lasów  sk a rb o w y c h , w e 4  m ie s iłc e  hćzac „ L  S T  °  ra z  W,ąZan,e: С*УН na P -  
od og ło szen ia  w  g u b e rn ii ,  złożył, Sw o,e’ d o k i  w  - p ro s lym  с г У h e rb o w y m , n a leży  o d b y - 
m enta i dow ody  na p ra w o  w stęp u  d l  lasow  ы  P Г Л ' 0 d,° f 2™ cia  re k rtito w ?  P- M i- 
sk a rb o w y ch , w  k a n to ra c h  g ran iczn y ch  a w  rzad za iacv  ^  ’ * t  ktÓ reg°  pVzesłał ten źe  Z a '  
g u b ern iach ,g d z ie  tak ich  k a n to ró w  n iem a w  S ą- o k ł b r ł n o L  ^  У В т 8pra.W w e w n Str z n y ch  
dach. p o w ia tp w y c h  ty ch  p o w ia tó w , w  k tó ry  cli m u ° л ^ “ a r ^*Pa tr* e m e , odpow iadając  
g ru n ta  pod  lasem  le z ą ,  p ed  obaw ą u tra c e n ia  ro w i W ind  ^  ^  W iedziec G u b e rn a to -
p raw a w s tę p u  i  n ie o trz y m a n ia  L T i Z y T o  I Z

z je d n e y  s tro n y  w olnym  w stęp em  dd c a t a o  2 ’J L ™  prZ yym ° Wa' ^  r f ru to w  > Pow in n y  
lasu, w y c in ać  te y  części lasu . k tó ra  na leżv  do dby P8f le rze  h erb o w y m  rub low ym ,
b e z p o ś re d n ie j w fe d z j S k arb u , a  z d ru g ie*  L o -  I r L w I t  t f ”  n  kT ? aPonde4Cyą W sPra w a c h  
ny, iżby dla sw o .ey  p o trze b y  o trz y m fli  "obręb ”  R ^ dach G u b ero ia ln y ch  i Izb ach
odpow iedni o b sze rn o śc i z iem i, k tó ra  n a leży  do* „ m  sp ra w  * w e w M tr z O T ^ ^ d l r ® ^  M i” ' 8 ta ry " 
nich jako w łasność: p rz e to  w szy stk im  w łaś  c i-  w  w n *>£,•*, * л  > ^ ? ^ a led n o stay n eg o
cielcm , m ającym  te r a ' w s tęp  d o ^ ó w  s k a rb i-  cenie^ T ^ s l k i m '̂  r  ^  ^  
w ych , oddzielić  ze  w stęp n y ch  laso w  ta k ie  o - w ib y m  T e S ^ Z a r ż a ł T  У~

“  r̂ : £ 7r ^ f '
w atah  i w ło śc ian  ich! ale  n ie  n S I  ^  środka
daw ać
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rząd za  jącego M in is te ry u m  sp ra w  w ew n ę trzn y c h , 
w szy stk im  Izb o m  S k arb o w y m  i G u b e rn a to ro m  
C y w iln y m  zalecić , izb y  w szy stk ie  w  ogólności 
sp ra w y  co do p rzy y m o w an ia  re k ru tó w , na  o- 
sn o w ie  a r ty k u łu  3 3  i З9  N a y w y ź s z e g o  
U k a zu  a 4  lis topada 1831 r . * odbyw ały  się na 
p a p ie rz e  h erb o w y m  w arto śc i ru b lo w e y , u s ta ­
n o w io n y m  n a  ko rrespondencyą  w  sp raw ach  
p ry w a tn y c h  w  R ząd ach  G u b ern ia ln y cb  i Izb ach  
S k a rb o w y c h . D n ia  17 m arca  1826. (Z  Igo  
D epartam entu .)

W zg lęd em  uw olnienia od kw aterunku domów . 
należących do nauczycieli szkół para fia ln ych , o- 
ra z  do nauczycieli i instytu torek szkó ł panieńskich.

W e d le  U kazu  JE G O  G E S A R S K IE Y  MO~ 
S C I ,  R ząd zący  S en a t s łtu h a li r a p o r tu  Z a rz ą ­
dzającego  M in iste r у urn sp raw  w e w n ę trz n y c h , 
p rz y  k tó ry m  przedstaw ując  o trzy m a n ą  p rz ez  
n ieg o  od pełn iącego  obow iązek S e k re ta rz a  P a ń ­
s tw a , k o p ią  N  а у  w  у i  e  у p o tw ierd źo n ey  w  
d n iu  17 p rzesz łeg o  lu teg o  O p in ii R ad y  P a ń ­
s tw a , ó  u w o ln ien iu  od k w a te ru n k u  dom u w, n a ­
leżą cy ch  do nauczycieli szkół parafia lnych , o- 
r a z  do nau czy cie li i in s ty tu to re k  szkół p a n ie ń ­
sk ich , U prasza o zależące od R ządzącego S e­
n a tu  ro zp o rząd zen ie  d la  doprow adzen ia te y  O p i­
n ii  R *dy P a ń s tw a  do sk u tk u . W p rzed a ta w io - 
n e y  zaś p rzez  Z arządzającego  JM inisteryum  
sp ra w  w ew n ę trzn y ch  kop ii w y ra ż o n o : R a d a  
P a ń s tw a  n a  D epartam enc ie  p ra w  i na  pow sze- 
ćh n śm  Z eb ran iu , ro z p a try w a ła  zap iskę Z a rz ą ­
dzającego  Mi nis te ry  urn sp raw  w e w n ę trz n y c h  
w  b rzm ien iu  następującóm  : K u ra to r  w y d z ia łu  
ed u kacyynego  D o rp a ck ieg o , p o s trz e g łsz y , w  
p o w ierzo n ó m  m u  w y d z ia le , i e  ze szkodą dla 
m łodzieży  uczącey się n ie rzadko  byw a p rz e ry ­
w a n ą  n au k a  w  początkow ych albo p arafia ln y ch  
szk o łach  p rzez  naznaczan ie  k w a te ru n k u  po d o ­
m ach  n a u c z y c ie li , w  k tó ry ch  często się m ie­
szczą i  sam e szko ły , s ta ra ł się u  byłego M in i­
s t r a  sp ra w  d uchow nych  i narodow ego  ośw ie­
cen ia , ażeby  i  na  ty c h  nauczycieli szkół p u ­
b licznych  p o czą tkow ych , o raz  na nauczycieli i 
in s ty tu to re k  szkół panieńskich, rozciągniony był 
n a s ta ły  w  ro k u  1809 N a j w y ż s z y  rozkaz , 
p rz e z  k tó ry  dom y nauczycieli g im n az ju m  i 
szkó ł pow iatow ych , uw oln ione zosta ły  od k w a­
te ru n k u  na te n  cel, ażeb y  te  osoby m ogły spo­
k o jn ie  z a jm o w a ć  się  p rzed m io tam i sw ojego 
obow iązku . B y ły  M in iste r sp raw  duch o w n y ch  
i  n arodow ego  ośw iecen ia, zgadzając się n a  to  
p rz ed s taw ien ie , kom m um kow ał o  tern Z a rz ą ­
dza jącem u  M in iste ry u m  sp raw  w ew n ę trzn y ch , 
k tó ry  z n a la z ł :  Ż e w  a r ty k u le  12 d yp lom atów  
U n iw e rsy te tó w  M oskiew skiego, C harkow skie­
go  i  K azań sk ieg o , N a y  w y ź e y  p o tw ierd zo ­
n y c h  w  dniu  5 lis topada i 8o4 ro k u , w y ra żo ­
no:,, W szy stk ie  budow y U n iw ersy teck ie  i m ie ­
szk an ia  P ro fesso ró w , albo w łasne ich  dom y lub  
n a je m n e je ś ii  osobiście p rzez  n ich  są za ję te ,u w a l­
n ia  ją  się od k w a te ru n k u  i o p ła ty  p ien iędzy  k w a­
te ru n k o w y ch .,, 2) Ż e tenże  przy w iley  nadany j-s t 
p ro fesso ro m  U n iw e rsy te tu  D orpack iego  p rzez  
a r ty k u ł  15 jego u s taw , N a y w y ź e y  p o tw ie r­
dzo n y ch  4  c ze rw ca  1820  ro k u . 3 ) Z e  podług 
N a j w y ż s z e g o  ro z k azu  , objaw ionego w 
d n iu  16 lu teg o  1809 ro k u , p raw o  w yłączen ia  
od  k w a te ru n k u  rozciągu ione zostało  i na do- 

o n y  d y rek to rów , i n au czy c ie li g im n az ja ln y ch , 
jeśli on i rzeczyw iście  sarni je z a jm u ją  i n ie - 
w y p u szo za ją  w  d z ie rżaw ę , 4 ) Z a po d łu g  t a ­
ko wegoi N a y w y s s s t g o  rozkazu, objawionego

dnia 3 lutego 2816, uwolnione zostały od k w a t  
r u n k u  i  o p ła t y  p i e n ię d z y  k w a t e r u n k o w y c h ,  dom  
c z ł o n k ó w  ? u r z ę d n ik ó w  w o y s k o w y c h  z a  M ado  
s z k o ln y c h ,  i  n a k o n ie c .  5) Z e  w  t y m ż e  c z a s i e ,  ki< 
d y  n a s t a ły  te  u r z ą d z e n ia ,  ja k  w y r a z i ł  i  M in is te  
s p r a w  d u c h o w n y c h ,  b a r d z o  m a ło ,  a lb o  w c a l e  nie 
b y ło  z a p r o w a d z o n y c h  s z k ó ł  p a r a f ia ln y c h ,  c z y l i  po 
c z ą t k o w y c b ;  n a s t ę p n ie  n i e b y ło  j e s z c z e  w  t e d y  i pp 
w o d o w  i s t o t n y c h  , d o  w y ję c ia ^  o d  p o s to ju  сіошоѵі 
n a u c z y c i e l i  t y c h  s z k ó ł;  t e r a z  z a ś ,  k i e d y  t a  częś<
„w c ią g u  c z a s u  d o p r o w a d z o n a  ju ż  d o  w ię k s z e g o  po ’ 
r z ą d k u ,  o k o l ic z n o ś ć  t a  p o tr z e b u je  r o z w ią z a n ia ;  1 
t y c h  w z g lę d ó w  Z a r z ą d z a j ą c y  M in is t e r y u m  spraw  
w e w n ę t r z n y c h  z u p e łn ie  z g o d z i ł  się$  z  w n io sk ie m  
b y łe g o  M in is t r a  s p r a w  d u c h o w y c h  i n a r o d o w e g o  
o ś w i e c e n i a , o  r o z c ią g n ie n iu  t e g o  p r z y w i l e j u  d i  
n a u c z y c i e l i  s z k ó ł  p a r a f ia ln y c h  o r a z  d o  n a u c z y c ie l i  
i i n s t y t u t o r e k  s z k ó ł  p a n ie ń s k ic h .  A l e  w r a c a j ą c  s ię  
d o  p o s t a n o w ie ń  p o w y ż e j -  w y r a ż o n y c h ,  k t ó r e  w  r z e ­
c z y  t e y  z a  p r a w id ło  s ł u ż y ł y ,  z n a la z ł  o n  z e  t e  p o ­
s t a n o w ie n i a  a lb o  w y ł ą c z a j ą  d o m y  p ro fe so ró w  i Ostał 
n a u c z y c i e l i  od  k w a t e r u n k u  i  r a z e m  o d  o p ła t y  p ie -  w ij ę  
n ię d z y  k w a t e r u n k o w y c h ,  a lb o  u w a l n ia j ą  od  t e y  no-^  Ы
w in n o ś o i  w  z d a r z e n iu ,  j e ż e li  d o m y  n ie  w y p u 3 s x z a -  
ją  s i ę  w  d z ie r ż a  w ę ,  a lb o  n a k o iu e o  d a ją  p r a w o  na  
w y ł ą c z e n i e  o d  k w a t e r u n k u ,  c h o c ia ż b y  c z ę ś ć  do- 
m o w  i w  d z ie r ż a w ę  w y p u s z c z a n ą  b y ła .  U z n a w s z y  
z a  r z e c z  p o ż y t e c z n ą  z b l iż y ć  z  s o b ą  w s z y s t k i e  w y ­
ż e j  w s p o m n ia n e  r o z p o r z ą d z e n i a ,  u ł o ż y ł  n a s t ę ­
p u j ą c e  p r a w id ła ,  k t ó r e  p o d a je  d o  u s t a n o w ie n ia  d la  
j e d n o s t a j n e g o  ic h  t r z y m a n ia  s ię :  1) U w a ln ia j ą  s ię  
o d  k w a t e r u n k u  w  n a t u r z e  i o p ła t y  p ie n ię d z y  k w a ­
t e r u n k o w y c h  (g d z ie  o p ła t a  a lb o  p o b ó r  ic h  p o d  te m  
n a z w is k ie m  zn a y d u j,e  s ię )  d o m y ,  n a le ż ą c e  d o  n iż e y  
w y r a ż o n y c h  - o s - o ,  p r z y  n a u k o w  y c h  z a k ła d a c h  b ę ­
d ą c y c h :  o) C z ło n k ó w  i u r z ę d n ik ó w  z a k ła d ó w  
s z k o ln y c h  w o y s k o w y c h ;  b) D y r e k t o r ó w ,  p r o fe s -  
s o r ó w  i  n a u c z y c ie l i  g i m n a z j a l n y c h .  c) D o z o r c ó w  
e t a t o w y c h  i n a u c z y c i e l i  s z k ó ł  p o w i a t o w y c t i ; d) 
N a u c z y c ie l i  s z k ó ł  p o c z ą t k o w y c h  a lb o  p a r a f ia ln y c h  
w  m ia s ta c h ,  m ia s t e c z k a c h  i w s ia c h  u s t a n o w io n y c h ;
e )  N d u u z y c ie l i  i in s t y t u t o r e k  s z k ó ł  p a n ie ń s k ic h ,  
w  m ia s t a c h  z a p r o w a d z o n y c h .  2 ) T u  s ię  o b ey rn u
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m ia s t ,  g r o m a d  w ło ś c ia ń s k ic h  i o b y w a t e l i ;  r ó w n ie ż  
i  w  s z k o ła c h  p a n ie ń s k ic h , c i  n a u c z y c i e le  i i n s t y -  
t u t c r k i ,  k t ó r z y  p o b ie r a ją  u t r z y m a n ie  z e  s k a r b u  al«  
b o  o d  m ia s t . 3) P r z y w i l e j ,  w s z y s t k im  w y ż e j  
w s p o m n io n y r n  o s o b o m  n a d a n y  i t e r a z  n a d a ją c y  s ię ,  
r o z c ią g a  s i ę  n a  t e  w s z y s t k i e  d o m y ,  w  k t ó r y c h  o n e  
s a m e  s t a le  m ie s z k a j ą , n i e w y łą c z a j ą o  o d d z ie ln y c h  
b u d o w li  a lb o  s k r z y d e ł ,  o f i c y n ,  i n a w e t  w  t a k im  pasta n 
p r z y p a d k u , k ie d y  t e  s k r z y d ła ,  o f i c y n y ,  a lb o  c z ę ś ć  ' 
d o m u  w y p u s z c z a j ą  s i ę  w  d z ie r ż a w ę ,  j e ś l i  t y lk o  
d o m  i  b u d o  w y  p r z y  m m , s t a n o w ią c  j e d e n  d z ie d z i ­
n ie c ,  l i c z ą  s i ę  p o d  j e d n y m  n u m e r e m . 4 ) D o m y  n a ­
l e ż ą c e  d o  w y ż e y  w y r a ż o n y c h  o só b , a b  p r z e z  m r h  
n ie  z a j ę t e ,  i  p o d  in n e n i i  n u m e r a m i z o s t a j ą c e ,  n i e  
w y łą c z a j ą  s i ę  o d  k w a t e r u n k u  i o p ła t y  p ie n ię d z y  
k w a t e r u n k o w y c h .  5 ) P r a w id ła  t e  r o z c ią g a ją  s ię  
n a  w y d z ia ły  w s z y s t k ic h ;  U n i w e r s y t e t ó w .  6 ) P r o -  
f e s s o r o w ie  U n i w e r s y t e t ó w  i i n n y c h ,  r ó w n y c h  im  
z a k ła d ó w  , p o z o s ta ją  p r z y  t y c h  p r e r o g a t y w a c h ,  
k t ó r e  im  s ą  n a d a n e  p r z e z  o s o b n e  d y p lo m a t a  i 
U s t a w y  t y c h  z a k ła d ó w .  R a d a  P a ń s t w a ,  z n a y d u -  
ją o  p r a w id ła  t e  p o z y  t e c z n e m i , p r z e z  O p in ią  p o ­
s t a n a w ia  : je  p o t w i e r d z i ć .  N a  t e y  O p in i i  w ł a ­
s n ą  J E G O  G E S A R S K I E Y  M O Ś C I  r ę k ą  n a p i­
s a n o  ta k :  M a  bydź po d łu g  tego. C a r sk ie " -  S ie ło .
D n ia  17 lu t e g o  1 8 2 6  r o k u .  R o z k a z a l i :  o  p o ­
w in n a m  w y p e łn ie n iu  t e y  N  а  у  w  у  z 9  у  p o t w ie r ­
d z o n y  О р іц іі  R a d y  P a ń s t w a  , z a l e c ić  w s z y s t k im  
R z ą d o m  g u b e r n b » n y m  z r o b ić  z a l e ż ą c e  z  ic h  s t r o ­
n y  r o z p o r z ą d z e n ia ;  1 o  t e m  p o s ła ć  U k a z y ,  i  r ó w n ie ż  
p r z e z  U k a z y  d la  w ia d o m o ś c i  u w ia d o m ić  w s z y ­
s t k i c h  M i n i s t r ó w  , W o j e n n y c h  J e n e r a ł  -  G u b e r n a ­
t o r ó w  , J e n e r a ł - G u b e r n a t o r o w  i  W o j e n n y c h  G u ­
b e r n a t o r ó w  z a r z ą d z a j ą c y c h  s p r a w a m i c y w i l n e m i  
i  w s z y s t k i e  m i e j s c a  u r z ę d o w e ,  d o  N a j ś w i ę t s z e g o  
z a ś  R z ą d z ą c e g o  S y n o d u  i d o  w s z y s t k ic h  D e p a r t a ­
m e n tó w ^  R z ą d z ą c e g o  S e n a t u  p r z e s ła ć  u w i a d o m ie ­
n ia .  D n ia  5 i  m a ja  i &25 r o k u .  ( Z  Igo  D eparta­
mentu.)
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